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Uroczystość 
wręczenia 

nagród 
zwycit:zcom 
V Wyścigu 
Pokoju 

PRAGA. 18 bm. ~by!& t!llę w 
Pradze uroczysto6ć wrę-czenla na-
11ród drutyn1>m biorącym udiZ!ał 

w Wyłclgu P1>k0Ju. 

Przeciwko sprawcom 

krwawej niedzieli. w Essen 
man:fesłowało pół miliona berllficzyków 

BERLIN. w piątek 1ł bm. od· 
była sl11 w Berlinie na placu Mark 
sa - Engelsa olbrzY'ftlla manifest& 
cJa, na której przeszło 500 tyslę· 

cy ml*zkańców Berl!ina protesto 
wato przeciwko bestla!Siklej r:bro· 
dni policj.J adenauerowskleJ w Es· 
sen oraz przeciwko militarystycz. 
nemu „układowi ogólnemu". 

W manifestacJ1 wzięły udział 

liczne załogi zakładów p-rzemy•lo 
wycb oraz ty!llące mieszkańców 

Berlina :s a <: h o d n I e g o. 

Robotnicy zachodnlo·berlińscy nJe 
śl.i transparenty s napiumi stwler 
dującymi, te rDbotnicza klasa. 
Berlina za.chodnlego gotowa jest 
walczyć wspólnie z robotnik.a.mi 
NRD pneclw'ko terrorowi pollcyJ 
nemu w Trlzonll l przee!wko ml 
lltarystyczn.emu „układowi ogól• 
nemu". Niesiono takte portrety 
zamor·dowanego w Essen. przez 
zbirów Lehra młO<iego patrioty 
z Monachium, Ph!Jlpa Muellera. 

Na urocey.stość przybyli: wlce­
:przewodnicząca Czeehoiłowacltle­

go Zgromadzenia Narodo•wego l 
przewc>rlnlcząca Czeeh«>słowa•}k'e· 

go K1m1ltetu Obrońców Pe>koju 
Hodinova - Spurna, członkowie 

rządu z wicepremierem I pelno­
mocnlklem rz1tdu do spraw kul· 
tury flzycznPJ I sportu Szewczy­
kiem, przedstawlelele o.rganlzacji 
społecznych oraz przo-downky pra 
cy. 
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~ 
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o adenauerowskiflj armii najemnej 
W 11roczy1Jtoś.cł wziął ud:i:lał 

ambasador Polski Gro~z. 
Do zgromadzonych przemówlla 

przewodnicząca Czechosłowack'ego 
Komitetu Obrońców PokDJu Ho· 
d1nova • Spurna. 

Wypełnimy wzmożoną pracą 
każdy z 66 dni 

BERLIN. 16.5. - Jak poel.aje 
ADN, Amerykańska Agencja 
Associated Press zamieściła 
komentarz o neohitlerowskich 
wojskach najemnych, jakie 
Adenauer tworzy w Trizonii. 

wehrmac~e niemieckim b~ 
dą głównie zbrodniarze wojen 
ni, których przeszło 650 zosta„ 
ło już ułaskawionych przez 
zachodnie mocarstwa okupa„ 
cyjne i klikę Adenauera. 

dzielących 
WARSZAWA. Pierwsze 

nag ,·eszcze od Zlotu Powołując się na b01'iskie 
~ koła rządowe, Agencja Asso-

brygada Hanki Sawickiej, któ ciated Press stwierdza, że nie- Osiedle w Jelonkach gTupy młodzieży z ochotniczej 

wręczenie nagród odbyło się w 
niezwykle serdecznej atmDsferze. 
Długotrwałymi oklaskami nagra­
d;U.no drutyny I poszc7!e.gó!nych 
zawDdnlków za Ich wspaniałą jaz 
dt! w tel nawlększej amatorskiej 
kola.r~klej lmprezl-e na śwleele. 

Uroceystośp staJa się manlfesta 
clą s<>lldarno~cl narodów w o·bro­
nle pokoju. 

brygady z10towej rozpoczęłY w dniu 16 bm. prace przy bu­
dowle miasteczek namiotów. które w dniach 20-22 lipca br. 
zamieszkiwać będą ue1egac1 na Zlot Młodych Przodowni­

ków - Budowniczych Polski Ludowej, 

rej dzienna wydajtlość prze- mieckie wojf:ka najemne zo­
kracza 130 proc. Pozostające staną utworzone drogą wpro­
niec-0 w tyle, ale nie uważają- wadzenia w 1'rizonii obowiąz­
ce się jeszcze za pokonane bry kowej służby wojskowej. Na 
gady im. Lidii Korabie"lniko- początek zostaną powołane 
we.i i Janka Krasickiego po- roczniki 1931-1933 i utworzo­
przez codziennie wzrastającą na zostanie armia w sile 12 dy 
wydajność zbliżają się do przo wizji o liczebności 400 tysięcy 
dującej brygady Hanki Sawic- żołnierzy. M,imo, że Bundestag 
kiej. nie uchwalił jeszcze ustawy o 

dla budowniczych 
Pałacu Kultury 
i Nauki Każdy z pozostałych do Zlotu dni, będzie dniem najlep­

szych wyitłków w produkcji, jak również w szkole - oto WARSZAWA. 1ł bm. przekazana 
została radzieckim budowniczym 
Pałacu Kultury l Nauki pierwsza 
część osiedla mieszkaniowego w 
Jelonkach, budowanego całkowi• 

cle n& koszt ZSRR. Na wlelk!.m 

-- cel, o ktory walczY, tysb\~e młodzieży by dopiąć zaszczytu 

Delegacja młodzieży reprezentowania młodziety łódzkiej na wielkim Zlocie Mło. 

d 
dych Przodowników w Warszawie, 

f8 zieckiej Młode szwaczki ZPO Im. taśma druga. Wartość zobowią 
Dobrze rozumieją treść a:Pe- powszechnej służbie wojsko­

lu ZG ZMP, młodzież szkół za we.i. to jedna.k Adenauer zobo­
wodowych ł studenci wyż_ wiązał si~ do jej wprowadze­

Przybyła Fornalskiej po zrealiwwaniu zań taśmy szóstej przekracza 
zobowiązań zlotowych, podję- 14.000 zł. Na czoło wysuwają do Warszawy tych przed trzema tygodnia- się: taśmowa Krystyna Bart-

szych uczelni, którzy przez oso nia w Trizonii · bezpośrednio placu budowy osiedla gotowych 
biste przodownićtwo i pomoc po podpisaniu ogólnego ukła- Je.st na przyjęcie pierwszych 10• 

kolegom słabszym, podiioszą du wojskowego. · katDrów robotników, technlkó:V l 

. mi, podjęły wczoraj nowe zo- czak, Krystyna Pilarska l Ire-
WARSZA W A. · Na zaprosze- bowiązanie. Pierwsza podjęła na. Siuda.. 

jakość przygotowai1 do egza- lntynler6w z ZSRR 13 domk~w 
minów, t I Associated Pr~ss podkreśla, Jednorodzlnny·ch 1 11 domltow 

nie Zarządu Głównego ZMP zobowiązanie taśma pląta, któ Nie chcą pozostać w tyle 
przybyła do. Warszawy dele- ra postanowiła prócz wykony_ w'łókniarze ZAKŁADOW Sm. 
gacja mlodzieży radzieckiej z· I wania dziennego planu w 140 NIEDZIELSKIEGO. Część po-1 
F. Fiodorową - sekretarzem proc. uszyć do zlotu 6SO sztuk djętych zobowiązań wartości 
CK WLKZM na czele. bielizny. W ślad za nią poszła blisko 6 tys. zł. została przez 

·. ' · że dowódcami w nO\vym I wl~loro<l.z.innych, 

Malik odsiania istotę machinacji USA . 
wokół sprawy zakazu broni atomowej No budowie Pałacu Kultury i Nauki 

!'Ila olbrzymim placu budowy Pała.en Kultury I Nauki, oc~·sMZO• 
nym już ezęś<:lowo z ruin, pomlędlzy ulicami Złotą I Sienną, 
wre prz~• spleszona Praca t>rzy pomocy 7Jllle·chanizowane110 .sprzętu: 
nown<"zeSTJY<'b koparek, S>PYehaczy I .sprężare.k radzieekkh. 

Na zd.lęcln: fragment prac przy ul. Złotej '" Warsuwle. 
CAF - fot. Baranow!>ki 

Imprezy w Dniach Oświaty, Książki i Prasy 

~~Już jutro~-~= 

ff' nie.dzielę 'IB bm 

WIELKI FESTYN LUDOWY 
"Głosu Robotniczego" 

W PROGRAMIE: 
\Vystę.py artystów łódzkich. Popisy chórów ł baletów. 

Kilka. orkiestr. Wiele atrakcyjnych gier i za.ba.w 
dla dzlecj. 
TAŃCE. 

Stoiska a1>row1zacyjne PSS t MHD. 
Wygodny dojazd łtamwajami zapewniony 

DOM KSIĄŻKI przy Współudziale KLUBU M. K. I P 
i PPK. „RUCH" organizuje w ramach Festynu 

WIELKI KIERMASZ KSIĄŻKI 
wraz. z loterią 

przewiduje się_ wystawienie. 30 stoisk z wyda.wnictwa­
tnl z pos~czegolny~h ~zledzm, szereg nowości. Znani 
literaci lodzcv udz1elac bedą a.ut-<>!lrafaw i przeprowa-

dzać rozmowy z czytelnikami. 

Codzienn~e można oglądać 
Wystawę p. n. 

„GŁOS ROBOTNICZY'' W WALCE O PLAN" w lokalu 
redakcji przy ul. Piotrkowskiej 96 I p, w godz. od 

12 do 20. 

rywalizujące o tytuł najlepsze 
go zespołu tkackiego wys9ko 
przekroczona. O miano najlep 
szej brygady, która reprezen_ 
tować będzie młodzież tych za 
kładów na Zlocie Młodych 
Przodowników, walczą trzy 
młodzieżowe zespoły. W chwi­
li obecnej najwięcej szans ma 

- !' 

NOWY JORK. - Dnia 14 
maja odbyło się kolejne po­
siedzenie komisji rozbrojenia-

Przed konf ere~-~ją Obrońców Pokoju 

kraiów Azii i strefy P,acyfiku 
PEKIN, 16.5. Chlń~ka oplp.la pu bllezn& przyjęła w ogromnym Z&· 

interesowa..nlem wiadomość, te wkrótc& zebrać się ma konferen· 
cja Obrońców Poko.ju krajów Azj! I strefy Pa.ryfiku. Liczne ar· 
tykuły na ten temat. za.m!eśclla i>rasa szanghajska. 

Technikum 
Mechaniczno. 
Elektryczne 
w Piotrkowie 
nazwane imieniem 
bohaterskiego dowódcy 

W krajaeh Azj!, Australii, Ame 
ryce I Innych obszarach, strdy 
Pacyfiku pow!Ytały już liczne ko· 
mitety przygotowawcze, do któ· 
rych weszli wybitni bojownicy o 
po.kój, Inicjatorzy po~lanowill, te 
w celU' ułatwienia zwołania konfc 
rencJI obrońców pok!!Ju krajów 
A7lj! I strefy Pacyfiku odbędile 
się w Pekinie 28 maja narada 
pr:r;ygo.towawcza. 

Obradq 
chemików 
w Warszawie 

WARSZAWA. W dl\iU 16 bm. 
rozpoczęły się w Warszawie w sie 
dzlJ>ie Polskiej Akademii Nauk 
3-dłtiowe obrady konferencji che 

wej ONZ, na którym przedsta• łach" gystemu kontroli jeśli 
wfoiel ZSRR Malik dowiódł USA zawczasu już oświadczyły, 
agresywnego chą.rakteru pro- że odrzucają ten system. USA 
pozycji amerykańskich. dąży do utworzenia pod szyl· 

Malik podkreślił, że rząd dem międzynarodowego orga-
USA · tylk <n · nu kontrolnego ameryka11.skie• 
. me 0 ~ys,..p';1Je prze- go atomowego supertrnstu, 

cn"'.ko zakazo.w1 }'~om at~mo- posiadającego wt~lkie kapita­
~VeJ, l~~z ro~•mez przeciwk_o ły dla skupu przedsiębiorstw 
mspekCJl m1ędzynarodowe.J. atomowych i źródeł surowców. 
~ząd l!~A .o:irzuca C1!i:łko~i- Delegacja ZSRR proponuje 
Cle mozhwos~l kontro 1 mię- radykalne rozwiązanie probLe­
dzynarod~WeJ-. Rząd USA w~- mu i natychmiastowe powzię­
r~~aJąc ~teresy ame~ytkan: cie · uchwaly o zakazie broni 
skiego k~p1tału. monopolis ycz atomowej i o wprowadzeniu 
nego, dązy do ~ednego celu. - ścislej kontroli międzynarodo-
do opanowania wszystkich . 
przedsiębiorstw, produkują- we3 n.ad wykonaniem tego za-
cych energię atomową i wszys- ka.zu. 
tkich surowców atomowych na Delegacja ZSRR domaga się 
calym śwtecie. W · tych wa- rz-eczowego rozpatrzenia pro­
runkach - mówił Malik - pozycji radzieckich. przewidu­
jest rzeczą bezsensowną pro- liących zakaz broni atomowej 
wadzenie rozmów o „szczegó. i redukcję zbrojeń. 

W 1 O ROCZNICĘ 
wardii Ludowej 

Celem upamiętnienia lft roeznl· 1 i poczta.ml sztandaroW3-·m! I trf.lUI 
cy 'lll'Ymarszu do walki I Oddzia· parentami na Placu im. :Sarhc~ 

Lu Gwardii Lu.dowej, Związek Bo klego. / 
jownlków o Wolność i Demokra- 2. Inauguracja uroczystości &por 
cję organizuje towyoh. 

WIELKĄ MANIFESTACJl'f PIOTRKOW 

15 bm. w dnlu 10 roc7..nlcy 
wymarszu pierwszego oddzia­
łu Gwardii Ludowej do walki 
przeciwko okupantowi hitlero. 
wsktemn - Tech11ikum Mecba 
niczno-Elektryczne w ,Piotrko­
Wie Trybuna.Iskim otrzymało 
Imię dowódcy tego oddziału l 
nieugię~ego bojownika sprawy 
wolności i nle7.awisłoŚci Pol­
ski - Franciszka. Zubrzyckie. 
go. 

N~we papierosy 
„Zeglarz'' 

mików, 
Konferencja poświęcona 

jest PDłączoną 7. marszem pa.troiowym 
„Szlakiem I Oddzla.lu Gwardii Lu 
dowej" na. trasie Łódł: - Toma­
szów, Piotrków - Tomaszów w 
którym wrtm!e udział młodzież 

znes7'eń . Aportowych: Zw. Za.w„ 
SKS, zrzeszeń LZS, AZS I PO 

zagadnieniom krajow;veh 6Urow· 
ców mineralnych, ze szczególnym 
uwzględnieniem surowców dla 
przemysł11 nawozów sztucznych. 
W obradach, obok S'l:eroklego ak· 
tywu naukowców. geologów, che­
mików, te<:hnologów I przedsta­
wicieli zainteresowanych mini­
sterstw. wzięli udział: zastępca 

pn:ewodn!ca;ącego PKPG - mln. 
Wang, wicemin. szkolnictwa wyż 
sr.ego - Golański, wiceministro­
wie przemysłu chemicznego -
Taba·n l Ackerman, wicemin. prze 
mys.lu lekkiego - Grzymek. 

t. Godz. 10 ranc zbiórka spo.. 
łeczeństwa i organizacji społecz­

nych I młodzieży szkolnej z poc:z; 
tarni sztandarowym! I transparen 
tarni na Placu Kościuszki. 

~. Godzina 10.30 start zespołów 
sport'O'N'YCh (patrole) dystans Piotr 
ll:ów - Tomaszów. 

W najbliższym czasie ukaże 
się na rynlrn nowy gatunek 
papierosów „żeglarz", Dzięki 
odpowiedniemu przygotowa­
niu mieszanki tytoniowej, pa­
pierosy te będą odznaczały się 
lepszym żarzeniem się i spa­
laniem tytoniu. a przez to -
łagodniejszym dymem. Na kon!e·rencję przyl;>yli wyblt 

„Słuiba Pol6ce". 

Zwiąuk wzywa wszystkie brat 
nie organizacje społeczne, mlo· 
d7.ld sir;kolną z Łod7ll I woJewódz 
twa łódllkiego do wzl~la udziału 
w marszach I zamanifestowania 
nlezłomneJ woli walki o Pokój I 
przedterm!no'lll'e wykon;i.n!e Planu 
6-letnlego, 

Program uroczysłofci 
niedlie nych 

ŁODZ 

Ponadto przemysi tytonio- ni naukowcy radzieccy - prof. 
wy przystąpi wkrótce do pro- Mauna. laureat Nagrody Stalinow 
dukcj; papierosów aroma.tyzo- skiej. dyrektor Pa1'lstwowego Na 
wa.nych. Papierosy te będą .ikowego Instytutu Nawozów Sztu 
sporządzone z szlachetnych cz;nych I Srodków Owadobójczych 
gatunków surowca tytonio- oraz inż. Maiec f Int. Afan1sJew, 
wego, nasyconego odpowied- jak również delegacja z NRD z L Godz. 9 ra1110 zbiórka g"°łe­
nio dobranymi środkami aro· dyrektorem Instytutu Chemiczne c~el1stwa lódzlciego, org'anluejl 
maty:i_ującynU. ~ _ •o - prof. Rieneackerem na czele. \spolecznych 1 mlod.tieży szkolnej 

TOMASzOW 

Uro~ystośt' centra.In& 

t. O godz. 15 zbiórka organlza­
ejl spolecz,nych l młodzieży szkol 
nej na Placu Kóścluszk! z poczta 
tni sztandarowymi i transparenta­
mi. 

2. Przemówienie pn:edstawlcle• 
la Zwl1tzku Bojowników o Wo!• 
ność I Demokrację. 

1. Powitanie zawodn0<:6w przy 
bytych z ł.odzi I Piotrkowa i roz­
danie nagTód. 

s. Zuończenie uroceystośol 



z.~ Walka z piJaństwe·m 
Kodeks N& „: „!'?. .. !~!<=:~:: w•~<;;!~;_g~~ ~„ .• n~~ „.„. 

Model, wykres, mapa 
wielką pomocą w nauce 

Ciekawą wystawę zorganizowała PWSP gangsterów człowiek, Nadjeżdżający wóz o- stwa utrudnia walkę z alkoholiz czeń.stwu allkohoHz.m. 
stro hamuje, na szozękie w po- mem. A przecież pijaństwo Jest PIJaiistwo osłabia hamulce mo 
rę. Motorniczy pochyla się nad groźną chorobą społeczną, któ- ralne, popycha do chullgańlltwa 

Każdy nauczyciel wie z prakty­
k!, te choćby najbardziej przy­
stępnie starał się wytłuma-czyć 

ue-:miom le.Jreję, nigdy . nie os.iąg­

nJ.e taiklch reo:ul tatów, jalk przy 

pus2'ka Faraday•a, przyrząd do 
badania dzl.alania lampy elektro• 
nowe·J, 09Cylograf, ~.pe.ktromet.I". 

różne aparaitury chemd0czni! ltd. 

Angielski dziennikarz, Ri­
chard Squires, opubiikowa! 
książkę, w której ujawnił treść 
pamiętników amerykańskiego 
generała, Roberta W. Grow, 
attache wojskowego amba­
sady USA w Moskwie. 

Pamiętniki te jasno wskazy­
'IJ.laly, iż generał Grow trak­
towal swe dyplomatyczne sta­
nowisko jako wygodny para 
wan dla uprawiania szpiego­
stwa w ZSRR, przy <:zym u­
jawniły one, że również dyplr,­
maC'! tinnych ambasad „za­
chodnich" w Moskwie, wyko­
rzystując swe uprzywilejowa­
ne stanowiska, trudnili się 
tym samym „szlachetnym" 
procederem. Przekazywali oni 
głównemu, amerykańskiemu. 
szpiegowi swoje ,psiągnięcia" 
na tym polu. Ponadto z pa. 
miętnika Growa wyzieMla 
niczym nieosłonięta niecierpli. 
wość imper·ialisty i podżega­
cza wojen-:iego, który nie może 
się doczekać napaści koalicji 
„atlantyckiej" na Związek 
Radziecki. 

Ujawnienie tpamiiętników 
'generała. Growa skompromito 
walo gruntownie dyplomac,1ę 
amerykańską i „zachodnią". 
Gener(ll Grow zostal odwoła­
ny do Waszyngtonu, a prasa 
amerykańska usiłowała mil­
czeniem pokryć kompromita. 
cję „d1mlomatycznych" metod 
rządu USA. 

Obecnie, jak donosi „New 
York Times", generalowi 
Grow zostal wytoczo'IJ,y proces 
przed sądem wojskowym. Al.e 
mylilby się, kto by sądził, iż 
generał Grow oskarżony zo­
stał o nadużycie swego stano­
wiska dyplomatycznego, o zła 
manie zasad i zwyczajów dy­
plomatycznych i narażenie 
przez to na szwank stosu.n. 
ków międzynarodowych rządu 
USA. 

Nie, general Grow zostal o­
skarżony o to, że „bezprawnie 
pisał pamiętnik, w którym za 
mieścił ważne wiadomości, sta 
nowiące najwyższą tajemnicę 
państwową!". 

Rząd USA, jale widać kie­
ruje się znaną zasadą panują 
cą w półświatku. przestęp. 
czym: „Nie za to cię biję, żeś 
ukradł, ale za to, żeś pozwo­
lił się złapać!". 

No cóż, nie darmo USA na. 
zwan0,1 są przez prasę postępo 
wą świata „republiką gang 
sterów".„ 

J. w. 

leżącym. Nao-kolD gromadzą alę rej zwalczenie leży w naszym 1 rueo.bll-czailnych wybryków, 
przechodnie, ale nikt nie po.dno wspólnym Interesie. staje .się często narzędziem wro 
si z jezdni bełkoczącego pijaka. Pijai'lstwo mnnletsu zd<>lność ga klasowego. Posługuj~ się 

Dopiero gdy nadehodzl milicjant do pracy, rozluźnia dyscyplinę, wódką wróg stara -tlę demorall­
- pijak trzeźw1eje l zaiozyna się staje się n!ejednoltrotnle przyczy zować ludzi pracy, wpływać na 
wyrywać ną wypaAlku lub awarii. nd mlodzlet. w toku pro·cesów prz~ 

Atmo5fera pnyja1mer;o pe>bła- cennych ge>dzln roboczych tracl clwko członkom organizacji dz!a 
żanla często jeszcze ota.c.za u my z ml-esląca na miesiąc przez łają-cych na korzyść ob-cych wy­
nas pijaików. Zdarzają s:ę nawet ab~·cJę po .suto zakraplanych wia,dów, w czasie rozpraw prze 
wypadki t<>lerowa.nla pijaństwa. libacja.eh? Jaik wle·lkl·e straty ciw bandyckim szajkom - na 
w cza.sle pracy. Zamiast napięt- przyno.sl goiSpodar·ce 111a.rodoweJ salach sądowych zawsze s!y.szy 
nować praoeown!.ka, który utrud- zła, nieudo.lna praca ludzi za- s!ę słowo „wódka". Przy klel!sz 
nla wyikonanie planu I przekra- m·roezonych alkoholem lub - co ku bowiem kaptują sobie lmmpa 
cui w sposób ratący dys·cyplinę się częściej zdarza - o.słabl·O· nów agenci Unperlallmnu. Alko 
pracy - „wyrozumiali" koledtzy nych wiskutek jego nadużycia? hol p.cha do zbrodni najsłabsze 
us!lują c'l.!8.Sem ukryć ten fa,kt A przedeż odpowiedź na te pyta moralnie jednostki. 

W dziale geog·rafll I blolog1l znaJ 
zastosowaniu pomocy naukowych, du;emy mapy (m. in. pierweze o• 
modeli, tablic Itp. Docenia.ląc to pracowania ma.py hydrograficznej 
doświa,dezenie łódzka Państwowa i turyistycznej okręgu łódzldego). 

Wy-tsza S21kola Pedago·glezna., u- wykonane przez .studentów, eto• 
czel·n!a k:sztaleąca przyszłyich na- lik topo.gratl.Cmy, przyrządy me­
uoezycieli, stworzyła wla.sny war- teorologLczne, okazy przM1ZCzepla,.. 
sztat m.e-chan!czny, w którym stu- nla metodą mlezurlnowską roślin, 

dencl sami p.rodwkują pod na.dzo· wyhodowane we własnym ogro­
rem wykładowców po.moce nauko dzle botanicznym uczelni kultu• 

przed kierownictwem. Taka n!a określi nam tylko część 

Strategia zbrodni 
Trzy lata temu. znalazł sięj Demokratów powołanej do ba­

uczony amerykański, który z dania zbrodni wojennych na 
całą otwartością oświadczył Korei. Adwokat ten powrócił 
że niedaunio z Korei do Paryża. 

,w przyszłych wojnach Raport komisji jest jedny•n 
Amerykanie porzucą dotych wielkim aktem oskarżenia rzq 
czasowe metody wojny i za du. USA i jego sojuszników. 
stosują kompletne wynisz- Stwierdza on rozpętanie woj­
czanie narodów (total ex- ny bakteriologicznej nie tylko 
termination)". na Korei, ale i w Chinach. Do 

. . . kument ten wylicza szczególo-
A utorem te3 wypowiedzi był wo ziirazki chorobotwórcze, 

dr Lewis Mumford, profesor rozsiewane z samolotów ame-
harwadzkiego uniwersytetu, rykańskich, a mianowicie: 
członek Rady Szkół Wyzszych Na Korei _ 
Nowego Yorku. 

1) Vibrio comma (cholera) 
Rzeczywistoś~ potwierdza 2) Pasteurel!a pestis (dżuma) 

slowa Mumforc.a. 
3) Eberthella typhi (tyfus) 

Jest wiele faktów, zbyt wv- 4) Salmonella paratyphi A 
rc..foie przypominających O- i B (dwa rodzaje paratyfusu). 
święcim, . by nawet .l.~dzie ~ w Chinach pólnocno-wschod 
sercach zimnych prze1sc mogli nich: 

nad nimi do porządku. a) Rickettsia (gorączka z gru 
„Masowe mordy tr'L9aly py tyfusu) 

przez c~ly. c7as ~k'lt'J)'acj~ b) Pasteurella (jak 2, na 
amerykanskie3 w polnocne3 Korei - dżuma) 
~ore.i (~wa miesiące). Na- c) Virus neurotropiczny 
silenie ~c~ wzmogło słę . w (paraliż) 
przeddzien odwrotu. W 3ed 
nej tylko prowincji Sinch?'l d) anthrax (wąglik). 

wymordowano podczas od- Zauważono, że każdej z grup 
wrotu 35.000 osób cywil- rozsiewanych chorób odpowia 
nych. da grupa pojawiających się ,.,,a 

A oto dwa przykłady spo gle po zrzutach owadów róż­
śród setek innych: grupę nego rodzaju. Tyfus na przy.­
stloczonych 900 cywilnych kład roznoszą komary. Gdy 
oblano benz11ną i spalono. sporządzono z tych zlapany-::h 
W innej miejscowości zapę- na lodzie komarów surowicę i 
dzono 300 osób do groty wstrzyknięto myszom, to za­
wewnątrz której nastąpiła raz pozdychały. Dżumę rozno­
później przygotowana ju.ż szą wszy. 
eksplozja materialów wy- ~ 
buchowych". 

Jest to jeden z punktów ra­
portu adwokata Maro Jacquier. 
członka Komisji Międzynaro­

.iowej Zrzeszenia Praw'ltików 

... • 

Pijaństwo - to choroba, któ­
rej ca.te lllPołeczeiistwo musi wy 
dać zdecydowaną wal0kę. Ko­
n;eczność tego rozumie każdy 
świadomy obywate·l, każdy pa­
trioota. Alkohol szkodząc spoJ.e· 
ezeństwu, utrudnlająe wykona­
nie naszych wielkich zadań kia 
dzie się zarazem clętklm brze­
mieniem na życiu alke>hollków I 
!·eh re>dzin. 

we. 

Daje to uczelni z jednej strony 
poważną korzyść, gdyż tanim ko­
sztem u?:upelnla własny stan po­
siadania w tym zakresi·e, głównym 
J·ednak pożytkiem jest strona dy­
daktyezna zagadnienia. Gdy przy­
s21li nauczy>Cle·le znajdą się w 
szko.łaeh, często w prymitywnych 
warurukach, naltła,dem nl·ewieł- . 

kleh środików będą umle.Ji wypro 
dul<ować własnoręcznie pomoce 
naukowe potrzebne do programu 
naueza.nla I w ten liPOSÓb stwo­
rzyć dla siebie konieczną bazę 

mater!allll\. Ten system uzawodo­
wl~nia studiów w PWSP nazywa 
się Inaczej polltech·nLzaicJą. 

W gma·ehu szkoły TPD nr 8 
przy ul. Bojowni·ków Getta otwar 
ta je~t w rama·ch Dn.I Oświaty, 

Książki I Praisy wysitawa pod na­
zwą „Politechnl'łlacJa ~lementem 

wychowania komunLstyicznego". 
Wystawa ta obejmuje pomooee na-

ry ryżu, bawełny, rycymuu, naj­
rótnie)sze preparaty 1 zbiory &"eo• 
logiczne. 
Dział P<>lontstykl l hllltortl ope­

ruje glównte planS>Zaml, wykresa­
mi, mapami (m. In. mapa d1alek· 
t6w pol~kieh) Itp. 
Cle·kawą tę wystawę z-wiedz" 

W>szyistk!e s7Jkoły podstawowe f, 
śre·dnie Łoozl. (o) 

Tokarka-gigant 

Zie dzieje się w rodzinach pi­
jaków, mnaszanycll prze.z swo:ch 
tywtcleli do wyrzeczeń w Imię.„ 
wódki. Jeśli spotkacie na ulicy 
zapłaikaną, nędznie ubraną ko­
bietę - mo.źeoeie być pewni, że 
to żona pijaka. Jeśli wictzlele o­
puszczone, pozbawione o·plekl, 
zanle-dbane dzieci - wiedz.cle, że 
na}częśdej są to dzieci pijaka. 
Państwo ludowe stwarza wszyst nitowe wyprodukowane przez stu 
kim ludziom pracy warunki dentów w warsztacie mechanicz­

nym, bądź też w zakłada.eh na­
ukowych. 

MOSKWA 16. 5. Zakłady 
budowy maszyn w Kramator­

sku (Donbas) kończą montat 

tokarki - olbrzyma. Na tokar­

ce tej obrabiać się będzie 

elementy turbin wodnych, 

dźwigów górniczych, walcarek 

itp. Nowa tokarka będue mo­

gła obrabiać elementy o śted. 

nicy 3 m i długości kilkudzie­

sięciu metrów O rozmiarach 

wadze tokarki świadczy 

skromnej jeszcze często, ale spo 
koJnej eg2ystencJI. Warunki te 
są nieosiągalne dla pijaka I Je· 
go rodziny, która często musi 
rezyg>nować ze swolcll potn:eb, 
czasem nawet głodować, gdyż 

znaczną część zarobków pochła­

nla wódka. 

Czł<>wiek, który pije, obnlfając 
przez to możliwo4ct wydaJneJ I 
dobrej pracy - zaprzepaiszcza 
swoje zdolno§ci, traci 
awansu l pop.rawy bytu. 

Wystawa posiada bardzo 11.czne 
I ró~norodne e·kSoPonaty. W dziale 
matematyczno-fizyicznym znajdują 

m. in. to, że jedna tylko jej 

część waży 50 ton. W najbliż­

nym czasie zakłady w Kra­

malorsku przystąpią do budo­

się takle aparaty, jak ława optycz I wy dalszych 
na, kondensator z elektroskopem, tego typu. 

dwóch tokarek 

' . 

Uczciwy. biskup 
i bezczelny emigrant 

S poro . mówiło się w pra.sietności umysłowej dostojnego 
polskiej i obcej o śmiały!l'\. autora". 

artykule, wymierzonym prze- „Wez"l\oawszy na pomoc wszyst­
ciwko inicjatorom wojny pre- ką rewerencję, wymaganit od ka-

. . tollka dla tak wysokiego urzędu 
wencyjnej, a więc przeciwko w kościele, jakim Jest blskup­

wy21szenie cen napojów alkoho· podżegaczom wojennym w st~o. należy jednak stwierdzić, 
!owych dokonane półtora roku ogóle przez biskupa Ancela że dopnwdy gołosłowna trazeo-

. . logia monsignora Aneel n!e przy-

Wałkę z pijaństwem prowadzi 
my JUŻ od dawna, Nie jest to 
jednadt walka łatwa, ani krótko 
trwała. Jednym ze środków, ja 
kim s.lę w niej P<>sługujemy -
Je.st wysoka cena wód.kl. Pod-

temu spowodowało pewne koadiutora arcybiskupa Lyo-· nosi mu zaszczytu - ani Jako 
zmniejnenie ko.n.sumcj! wód.ki. nu, kardynała Gerlier. teologowi, ani logikowi, ani fllo-
Dlatego cale apoleezeństwo z u- :Biskup Ancel uważa że z zofowl, ani jako znawcy pisma 

I . ' . św. Ani wreszcie poczuciu cal-
:r.naniem powitało uchwałę Pro katolickiego punktu widzenia klem ludzkiej sprawiedliwości. 
zydium Rządu o dalszym pod- „każda wojna ofensywna jest Jest to prowokacja zdrowego roz-

źs l t 'Y h " · · dal ·. sądkttl!I wy zen!u cen sp ry u.su I napo „rzec em l pisze e3. „uczciwszy, Jak katolikowi na-
jów al,koholowyeh, które nie· „Kto chce rzeceywiścle, aby Jeży, raz jeszcze aakramentalne 
wątpliwie ogranlczy spożycie al- pomazanie mon,;lgnora Ancel, kt6 

Amerykanie wszczęli wojnę re go jednak nie chroni - jako 
koholu. prewencyjną przeciw Rosji ko~ ezłowlek:t - od głoszenia pospo-

i t · jd j I w litych nonsensów - można, są-
Nie nalciy jedna.k zapominać, mun s yczneJ, zna u e 9 ę rlzę, stwierdzić, że wystaplentc ta 

Mały partyzant 

Można by wypelnić cale stro 
ny wyliczaniem podobnych 
przykładów, szczególami zrzu­
tów, sposobami opakowania, 
opisami bomb Ishi- tak nazy 
wanymi na cześć znanego z 
procesu w Chabarowsku ich 
japońskiego wynalazcy. Szcze­
góły te potwierdzić mogą jedy 
nie i tak już stwierdzone fak­
ty. 

że wyso,ka cena wódltl - to tył stanie grzechu. Grzeszy śmier- kle demonstruje nie tylko wszel­
ka jeden ze śwctków, w Żwalcza telnie przeciw piątemu przy- kie cechy sekclarslclej jednostrnn 

k ni ni bi · .„ no~~l, ale również - nieznajo• 
niu groźnej plagi społecznej - aza. u: „ e za JaJ • mo.<ć zdrQWej nauki kośclola 0 
alltohollzmu. Nie da on pożąda- „Wojna prewencyjna - cy- pokoju _;,'. 

Ojciec Jendy (W. J~nura, n:i zd.1ędu ~a prawo), któ~ego akcja sa­
botażowa zostaje ujawnion~ prz~z naz1s~ów, r~tuje się przez wstą· 

pienie do orga nlzaeJ1 podziemnej. 

W maiym czeskim miaste•czku, 
w fab,yce ~.muniejl strzeżo­

Df'j przez gestapo i niemleckle 
oddziały wojskowe, dzia!a pod­
ziemna orgainiza.cja ruchu <>poru, 
która pnelkazuje partyzantom ln­
formaeje dotyezące transportów 
amunlc.lł'. Duszą tej organlzaej! 
jest robotnik Han11,, Gestapo, lttó 
re n01.trafił" na ślad organlzaejl. 
przybyło do fabryki, by go areSll:­
tować. 

W ten sposób rozpoezyna słl) 
alteja drng•~go z filmów festiwa­
lowych pt. „Mały partyzant". 

narodowymi, a !eh losy l przety. 
eia dały również artystom cze­
skim temat do stworzenia wielu 
dziel filmowych. 

Tematy te są obecnie IV'ltl bar· 
dziej a·ktuailne, że jesteśmy znów 
świadl<aml podobnych zb,odnl po 
µełnlanych tym razem przez l·m­
per!allstów amerykańskich, któ­
rzy chcieliby wznle>eić nowy po· 
źar świata. Wyblelalą dzoś oni w 
Nlem.czech zachodni-eh byłych 
SS-manów I gestapowców, prag­
nąc Ich odpowiednio wykorzystać 
w swy.ch agresywnych planach. 

Pomimo iż kilka lat dzieli na,s „Mały partyzant" jest nie tylko 
Już od zakońezenia wojny, parnię filmem opowiada.Ją.cym o bohater 
tamy jes7le'!:e dobrze zbrodn!e oku skkh czynaeh boJownlk6w antyfa· 
p~ntów hitlerowskieh. wspomina- •ry•tow<;>ldeh. ale jednoC'le~nle mo 
jąc jednocz1>~n1e z mllością tych blllzuje do walki o pok61. koż~ 
bo>ta•nów. którzy wakzylt I umie I waldył, aby nlędy .111~ wler.•.t nie 
ralt za sprawe wv7wol•nla swych dopuścić do nowych abrodnl ta· 
narorlów. f:7l<tn•kow•P. ru·chu opor11 ~zyzmu, 
ł ni.rt·v„~rt1·•1 !iitall sie .hnh':\!-P_r_am_1 __ _ 
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Jednym słowem, prof. Mum­
ford miał rację. Chodzi tu. o 
strategiczne plany ludobój­
stwa. Wszystko to wiąże się z 
podtytułem jego artykułu z 
1949 roku: „Konsekwencje mo­
ralne wojny atomvwej". 

Ta właśnie moralna strona 
- poza potwornością nagich, 
a jakżeż wymownych faktów! 
- wiele, ogromnie wiele daje 
do myślenia. 
Słysze!iśmy dotychczas, że 

zmy~l moralny jest tą cechą 
Istotną, która odróżnia czło­
u;ieka od zwierzęcia. Widocz­
fiie jednak w kolach rząd.eą­
.:ych Ameryki i Zachodu Eu­
ropy pojęcia moralności znikły 
calkowicie. 

Wymiotia je chyba doszczęt 
ni11 ta pierwsza atomówka, ~ 
t<tórej proftsor Mumford do­
.;trzegl ponu1·ą groźbę ludobój­
stwa i zasadniczą sprzeczność 
.c tymi wszystkimi pojęciami, 
11a których opiera się dorobek 
cywilizacyjny ludzkości. 

Nominacja 
WARSZAWA. - Prezydent RP 

mianował podsek.retarzem stanu 
w Ministerstwie Przemysłu Mięs­

nego I Mleczarskiego ob. Wł<>dzl­

mierza Zawad:z:kiego dotychcza.so 
wego podsekretarza stanu w Mi­
nisterstwie Hand.4& Wewnętrzne-

ny·ch rezultatów bez zmob!Hzo- tujemy dale.) tekst artykułu - Nisko stoczyła się owa „Kul 
wanta całego społeezezlstwa wo· nie. jest w zadnym wypadk~ tura" emigrancka, występują­
kół tej a-kej!, która powinna woJną. o~ronną, ale ofensyw. ca tak chytrze w roli „obroń­
być prowadzona 6tale l plano- 1..1~· Nie Jest ona bowiem prz~J czyni wiary katolickiej", jeśli 
wo. Ważne zada.nia ma-Ją tu smem z pomocą narodowi, kto- pozwala sobie na tego rodzaju 
związki zawod<>we, organizacje ry padł ofiarą niesłuszn~j obelgi. Obrazek to z.aprawd~ 
młodzieżowe i społeczne. agresji. Jest to po P!ostu WOJ- charakterystyczny _ prowa-

Mu·slmy zrozumieć że szkodll· na ofensywna, ktora szuka tykański pismaczyna brutalnie 
we jest nie tylko uleganie na- uspra~~edliwienia ze względu atakuje uczciwego biskupa. 
łogawi, ale takźe pobłażanie pi- na swoJ cel„. Rzeczy te gorszyć zaczynaJą 
jaństwu. Dawno już stan zamro- Wystąpienie biskupa zajmu- k~tolików w Polsce. O spra­
czenla a.llkoho·lowego przy po- jącego wysokie stanowislt? .we wie poruszonej wyżej zabrał 
pełnieniu przestępstwa prze-st.al francuskiej hierarchii kosciel- głos red. Andrzej Micewski w 
być - jak to miało mleJs·ce w ne.i, bardzo było nie na rę.kę I ,,Słowie Powszechnym" z dnia 
PolS'Ce przed wojną - „czynni· całemu obozowi atlantyckie- 9. 5. br. Pisze on: 
klem łagodząeym". Przeciwnie mu. „Ludzie, którzy w Jaki§ przera­
- ezlowiek, który doprowadza Biskup Ancel prz~ciwstawił źający sposób fałszują dziś kato-
61" do utraty przytomności I z si·ę br:wi·em wszystkim kardy- llcyzm, czyniąc go apoteozą siły, 

~ - odwetu I wojny, 1·obią to dlatego, 
tego powodu s2lkodzl społeczeń- nalom Fringsom, Faulhabe- że sami pragną lndywidualMgo 
stwu, so.ble i swojej rodzinie po rom Spellmanom, Micarom i odwetu i odwetu Ich klasy. Snu· 

· · ć j k J • J i'nny'm d~stoJ"nikom. kos'ci"oła, Ją oni marzenie o wojnie wyzwo-wm1en by a na surow1e oce· leńczej, bowiem marzą, by ich 
n!ony przez innych l ponoo.ić w błogosławiącym bron i czyta- dawne posiadłości zostały wyzwo­
pełnl kon$ekwen·cje przestępstw, .J'ącym z rozrzewnieniem notat- !one spod władzy państwa !udo• 

t R d wego, która istnieje w Polsce. 
dolconanycll po pijanemu. \ki „Osserva ore omano" o o snują oni marzenia 0 trzeciej 

. skonałości bomb atomowych. wojnie światowej l usiłują ku 
Wallta z p!janstwem nie ogra- zgrozie ludzi o no1·malnych poję• 

nkza się bynajmniej do sto-sowa Gdy w kołach katolickich ciach, nie tylko katollcklch, ale 
nla ~aukcji wobee alkoholików I powoływanie 81·ę na biskun~ jakichś najogólniej humanlstycz-

,...... nych uzasadniać ją moralnie ty!• 
nerokiej pro·pa.gand,y antyalko· Ancela zataczał jeło coraz lto dlatego, źe jedynie trzecia 
holowej, Każda nowootwarta bi- szersze kręgi, puszczono w ruch wojna światowa daje lm nadzieję 
bi· 1 ól . powrotu do władzy ich klasy spo-

1ote·ka, zorgan zowany zesp drobniejsze kółka atlantyckieJ łeczneJ oraz Ich osobistego PelłVro 
śwletli-cowy, dobrze pracujące propagandy. Szcz~knął naj- tu do dóht majątltowych. 'ren 
koło sportowe zmniejsza krąg oierw Madryt _ a ostatnio w stan Jest stanem potwornym, był-

. h 1 ż ' . . by on niewątpliwie n!ezwyltle nie 
kon.sumentow alko o u. Orę emigranckiej paryskieJ „Kul- bezpieczny, gdyby nie bezsiła 
kultury to najwatnlejsza turze" wystąpił z 13-stronico- tych ludzi. gdyby nie fakt, te są 
broń przeciwko aLkohqlizmowi, wym atakiem na biskupa nie- oni jut .c~łlrnwlc!e w oczach Wla· 

. . ka k" snego społeczeństwa zdyskredyto• 
a kulturalna ofensywa najs•ku· Jaki pan Jan To rs l. wani". 
teczn!ej pozwoli nam usunąć pi· 
jaństwo - spadek po kap!tall­
styamyeh "asach pogardy. 

\.'!fi• P. 

„Artykuł biskupa Ancela Zupełnie słusznie. Trudno 
- czytamy w numerze 2-3 te- jednak oprzeć się myśli, że w 
go miesięcznika - wywołał tej bezsile, dyktującej podob­
niemalą sensację ,chociaż do-jne nonsensy, tkwi po prostu 
brze świadczył o prostodusz- przeraźliwa zii:nilizna. -



Gdy administracja włączyła się do produkcji 

Dzieje walki 
~---------------

Szeroko rozwinięta propaganda wzrokowa I zawieszon.e we 
wszystkieh oddziałach prod.uk cyjny-ch ZPP im. Szenwalda -
tabli-ce kontrolne wykonani" pl ;rnów dzienqy-ch I nara-stają-cy-eh 
są wielką porno-cą w po~nirsie n !u poziomu pracy I zachowaniu 

rytmiki Produk-c-"j'-1. ________ _ 

Z 
bliżał się koniec rok .i ' tykaty zesi.ły z maszyn, kie-
1951. Sytuacja w zakl r. -ly okazało się, że nie są gor­
dach była bardzo cięż- ,ze od innych - .1awet noto­
ka. Planów nie wykony ryczni bumelanc:i zrozumieli, 
wano w ciągu 6 mie- że tu nie o zabawę, ani o ka­
sięcy. prys pracowl1ików biurowych 

Kierownictwo zakładów, or- chodzi, zrożumieli, że powaga 
ganizacja partyjna i związko- sytuacji zmusiła kierownictwo 
W~ i bardziej świadomi robot- do tego kroku, zrozumieli, że 
l'licy nie rezyi;(nowali jednak frzeba wytężyć siły by n<'dg '­
z zamiaru wykonania planu nić stracony czas, zrozumieli, 
roc:znego. że snołeczeństwo czeka na ich 
Zwołano naradę wytwórczą. produkcję, że nie wykonując 

A t:-nnsfera była wyjątkow0 planów zaciągnęli dług wobec 
podniecona. Przemawiali dy- państwa, ktliry należy jak naj­
r ektor zy, zabierali głos przo- szybciej spłacić. 
downicy pracy. Srniał'o wza­
jenmie wytykano błęd;v, kry­
tykowano dotychc7.asowy styl 
Tll'acy, szukano rnożliwośd 
PrzC'łamania trudności zwal­
c:..er.ia nieróbstwa i b~melan­
ctwa, możliwości zmobilizowa 
nia załogi do wykonania pla­
nu rocznego. 

Klęska - początkiem 
zwycięstwa 

Niestety - opamiętanie przy 
szło za późno. Zbyt wielkie 
były braki i straty w produk-· 
cji całorocznej, aby je można 

o plan 
w ZPP 
im. Luciana 
Szenwalda 

było nadrobić w ciągu kilku 
tygodni wzmożonego wysiłku 

załogi. Planu roczn.cgo nie wy­
konano. Załoga ZPP im. L. 
Szenwalda zajęła przedostat­
nie miejsce w przemyśle dzie 
wi:uskim, legitymując S·ię tyl-
ko 93,5 proc. rocznego ~lanu 
ilośriowego. 

Stwierdzenie tego faktu nie 
>:alamało jednak iałogi. 

Wywalczono pierwszy suk­
ces - plan styczniowy wyko­
nano w 104,1 proc.! 

O sztandar! 

Po pierwszym sty-:znia na­
dal trwała zacięt:J. walka na 
każdym stanowisku roboczym. 
W walce o plany pomagało 
aktywne włączenie się admini W fabryce zawrzało jak w 
stracji do spraw produkcji, ulu. Rozpoczęto batalię o plan 
prz'!prowadzona reorganizacja kwartalny. 
i dekomasacja zakładów. Miarą natężenia tej batalii 
Ważną pracę wykonał plani- mogą być liczby współzawod­

sta Berit. Rozpracował on pla niczących. O ile w styczniu br 
ny produkcyjne, doprowadza- we Wfipółzawodnictwie brało 
jąc je do stanowi.;ka robocze- udział 32 proc. załogi, to w lu­
go. Personel techniczny zabrał tym już 49 proc„ a w mar;:u 
się do przeróbki maszyn koto- iO proc. 
nowych, przez co poważnie W sercach i wyobraźni ro­
zmniejszono ilość potrzebnych botników Zakładów im. Szen­
sił pomocniczych (napychacz:;!). walda zamajaczyła w1zia 
wciągając ich do produkcji, do Sztandaru Przechodniego 
pracy przy maszynach. Ma.i- Zv-'iązku Włókniarzy! 
strowie i księgowi, mechanic,.,. Na masówce zorganizowanej 
i maszynistki, elektrycy i za· w marcu br. dla uczczenia 60 
r,patrzeniowcy, robotnicy i ro- roc~nicy urodzin Prezydenta 
botnice - wszyscy zaczęli żyć Bieruta robotnicy przepychali 
planem. się jeden przez drugiego, wspól 

Wreszcie stanął przy mów- ------------~------------­
~!cy były kotoniarz, a obecny 

Yl cktor naczelny zakt?dów 
- , T'uterman i nświ:łrlcr.:vł: 

:z:awodnicząc, kto większe i 
cenniejsze zaciągnie zobowią­

iania. 

'l owarzysze! Od dnia dzisiej­
~7."l?o cała administracja za­
kłfl<iowa stanie przy maszy­
M ; h i w"t~ztfłtach. by rlonn­
n'.oc , załodze w przezwyciąże­
n1u impasu„„ 

Adm=nisłracfa 
przy maszynach 

·rego samego jć!szcze dnia 
robotnicy Zakładćw Przemy­
głu Pończoszniczego im. ,Lucja 
na Szenwnlda byli świadkami 
nł„codziennego widoku. Przy 
mas~ynach kotonowych stanęli 
- rlYt". P11ttrman, główny in­
żynier Kaczmarek, plani~ta 
Berit i inni, a księgowi, sekre­
tarki, maszynistki - zakasali 
rękawy do pracy w 11z•valni, 
ccrrwalni i wykończalni. 

Robotnicy z początku żar­
tobliwie się uśmie!'hali. 

We współzawodnictwie wy­
rosły nowe kadry bojownikow 
o plan. Nazwiska takich przo· 
downików, jak Edward Ochęc­
ki, Bronisław Lange, Janina 
Beta, .Janina Sztorm, Stefania 
Kow::.lska i Maria Janis;i:ew­
ska są dziś chlubą zakładów. 

Zobowiązania majowe iosta 
ły .wykonane w 138,5 proc., 11 

plan I kwartału, wyżezy o 8 
proc. w stosunku do roku u 
biułego - w 104,8 proc. 

W rezultacie we współza­
wodnictwie międzyzakłado­
wym przemysłu dziewiarski'!!· 
go przyznano załodze Zakła­

dów im. Szenwalda - II miej 
sce i dyplom uznania. I miej -
sce i sztandar przechodni zdo­
były Sosnowieckie ZPDz. 

Załoga im. Szenwalda po­
wzięła postanowienie zdobycia 
sztandaru w II kwartale! 

W kwietniu robotnicy czy­

BRONlSt.A W LANGE (plerw;.zy z prawej), kot1>niarz. pr7odow· 
nik pracu.Jący w ZPP im Szen walda od 1928 roku twlerdr.i, Jt 
octkąd dyr. PUTERMAN (7. le wej), glów11y in~ynler KACZ­
MAUEK (u dołu), planista BER lT (w śrndlku) I wszysr.y pra­
-cownic:v adm;ni~tTacy.lnl stan~ll prży ma'7ynach, by w s·póln'~ 
z robotnikami wal-czyć o wyko nanie planów - nowy „du-eh" 

w~tĄpil w zaloge. 
- Takiego zap~lu I •ntuzjumu pra,-y, Jak obecnie - zap•W· 
nla Lange .,... nie było jeszcz• w naszy"h Z'1kladach. Musimy 

za.l~ł I mlej..ce w pr:re myśle dziewiarskim! 

Rozmowa na Wołdze 
Po Wołdze .•u11.ie bialu 11ta- zacząl obl.iczać, He e?tergii elek 

tek. Ploną na nim .iaskrawe trycz-nej otrzyma kraj. Opero­
:hoiatla. Na ciemnozielone nie- wal s1vobod11ie olbrzymimi cy 
bo wyplynąl księżyc. W świet- frami, używa.ł fach.OW'fJCh ter­
te jego zarysowujq, się brzegi mi.'1'1.ÓW. - „Zitpewne jest elek 
rzeki - pritW'IJ urwisty, poro- trykiem" - pomyśial profe­
sly lasem, lewy - spitdzisty sor. 
poki"yty piitskami. Zmlen.iti temitt 1'ozmow11. 

Profesor Sziriitjew preechit­
dza aię po poklitdzte. Parit 
jest póż,ia, i pasażerów tu nłe 
wielu. Dwie ko'biet'IJ otulone 
w chustki siedzą w wypla.tit· 
nych fotelach zatopione w tek­
turze nie pa.trzq,c ani nit wy· 
brzeżit, ani nit księżyc. Na 
rł.ziobie okrętowym stoi czło­
wiek w pasiastej pi:i:!tmie t z 
uwagq, spogiq,da w . dat, jitk 
gdyby byl kapitanem statku. 
Ten niezawodnie spostrzegl i 
księżyc, i brzeg Wolgi.„ 

Zajcew o'bUczyl, ja,ki; Uoicłi; 
wody będzie aię dysponowalo 
prz11 na,witd.n.ta,n.iu pól zit !-10 
la,t. W jego 'bilitn.sie główne 
miejsce zitjmowitlit Wołgit. 
„Czt1żby by! meiiorittorem" 

- zada? aobie po raz drugł 
pytanie profesor, usi!ujl!C do­
ciec, jaki za,wód ma jego roz­
mówcit. 

- Co tam ci biuraliści po-
Łr~ fią? - szydzili. , 

Po kilku dniach wspólnej 
P"acy, kiedy pierwsze półfa-

Letni turn.u• brygad SP już r o z p o c z ę t y. Juna.cy ma.I'! 
w brygadac·h d1>bre warunki wy tywi·enla, za.kwaterowania, do· 
brze płatną pracę. a także moż noś(' wyu<'zenl" się zawodu. We 
wszystkich brygadach SP szrro ko rPalizowa.ne jest współza wo-

dnlctwo p:ra<'y. 
Na zd.f~cl.u: i:rupa Junaków - Przodownl.ków pra-cy w br:vra· 
da.eh SP. riracuj~ca przy butlo wie FSC w Lnhllnie w crasde 

ujęć praktyczny-eh na kursie moto.::vklowym. 
CAF - fot. Wierucki 

nem. po.twierdzili swoje posta- Profesor zatrzymuje się o­
now1eme. Plan wykonano w/ bok niego. Wciskit mocno kit-
112,4 proc.I peiusz na głowę, żeby mu go 

M. Biel. nie zerwał wiatr. 

Zitczęto rozmitwiit~ o kitna:­
litch. Sziriajew opowiedział o 
swych badaniach i trudno­
ściach zwiq,zanych z budową 
na zlej glebie. 

- Jeżeli mówim11 o 1lebie, 
to chyba najtrudniejsze za.gad. 
11ienie pod tym względem 
przed.stawia gleba na budowie 

W 
szedłem do księgarni Domu 
Książki przy ul. Piotrkowskiej 
nr 147. Duźy trochę mroczny 
lokal zastawiony półkami, pęcz 
niejącymi od książek. Między 
kontuarem a półkami rozbie-

. gani księgarze. 
Zainteresował mnie starszy, niskiego 

W7.rostu mężczyzna w okularach, któ­
ry kładł co~·az to inne egzemplarze 
Pr7.ed kU?UJącymi. Wyjaśniał spokoj­
l'lie. W Jego. głosie, jak i w ruchach 
w;i; czuwało się, że całkowicie pochto­
l1ięty jest tym Lajęciem. 

- Proszę? - zapytał, gdy przyszła 
kolej na mnie. 
Spojrzałem na książki, które leżały 

na ladzie. Balzak, Turgieniew, Aragon, 
Żeromski, Flaubert, Jirasek, Tołstoj, 
Pru11, Twain.„ Zobaczyłem t!:siążkę, któ 
rej szukałem - Rolland: Tytuł: „Colas 
Breugnon". Wziąłem ją do ręki. 

- Tak to warto prz„czytać 
uśmiechnął się zachę~ająco starszy pan 
w okularach. 

Było to moje pierwsze spotkanie z 
Tadeui;zem Męczyńskim, seniorem księ­
garstwa łódzkiego. 

POD CARSKIM BUTEM 

46 lat pracy księgarskiej ma za sobą 
Te<deusz Męczyński. lle to Książek mi.:il 
w ręku! Przychodziły z wydawnictw 
i st.:iwiane na półkach szły stąd między 
ludzi. 
Męczyń~ki stawiał pierwsze kroki w 

k~ięgarstwie w księgarni Zawadzkiego 
w Wilnie. Prędko stał się jednym z 
wtajemniczonych Zawadzkiego, z któ­
rym dokonywał często karkołomnych 
transakcji zabronionymi przez ·carską 

cenzurę książkami. W zaułku Bernar­
dyńskim, tam, gdzie kiedyś mies7.kał 
Mickiewicz - znajdował si~ stary 

Wspomnienia 
na.ista rszego księgarza 
gmach poklasztorny, w podziemiach 
którego Zawadzki urządził magazyn 
książek, · zakazanych przez cenzurę. 

SIENKIEWICZ, ZEROl\ISKI 
- I WYDAWCY 

Męczyński przeniósł się później do 
Warszawy. Pracował tu w najpoważ­
niejsz;vch wydawnictwach 1 księgar­
niach: Przypomina sobie dobrze 
Sienkiewicza, który wówczas (rok 
1912 - 13) był już w podeszłym wieku. 
Spotykał go w wydawnictwie, kiedy 
twórca Trylogii pracował nad rękopi­
sem „Na polu chwały". Przypomina 
sobie zatargi między Sienki~wiczem 11 

wydawcą przy ustalaniu wysokości na­
kładu tej książki. Sienkiewicz chciał ją 
wydać w 5 tys. egzemplarzy, wydawca 
upierał się µrzy 3 tys. Ostatecznie pi­
san: musiał skapitulować. 

Podobne tarapaty przechodził Że­
romski. Żył on wówczas w bardzo 
złych warunkach materialnych. Gdy 
napisał „Dzieje grzechu", wydawca 
chcia,ł je puścić w„. kilkuset egzem­
planach. Żeromski postawił jednai< 
warunek, że nie odda książki do dru· 
ku. jeśli nie wyjdzie ona w nakładzie 
3 tys. Wydawea nie ustąpił. Wydał po 
prostu książkę cichaczem w tylu 
<'gzemplarzach ile poprzednio propono­
wał. 

SPOTKANIE Z DZIERZYNSKIM 
Krótko po zawarciu pokoju brzeskie­

go przyjechał do Warszawy Diierżyń­
ski i .Toffe, pó7.niejszy ambasador 
Związku Radzieckiego w Japonii. War­
s:>:awa okupywana była wówczas przez 
wojska oruskie. 

Męczyński rozmawiał z wielkim re­
wolucjonistą, gdy przyjechal do księ­
garni Gebethnera. W piwnicach, ukry­
te, znajdowały si~ skrzynie z literatu­
rą społeczno-polityczną. której nie 
wolno było sprzedawać. Męczyński 
oprowadzał Dzierżyńskiego i Jorfego 
po piwnicach, pokazując im całą zma­
gazynowaną literaturę „wywrotową". 
Obaj mężowie stanu zakupili wówczas 
dużą ilość książek, broszur i rozpraw. 

Męczyński, który pracował w okresie 
sanacji w księgantwie wydawniczym, 
opowiada o nacisku reżimu na wydaw­
ców. Wolno im bylo puszczać· na rynek 
tylko książki 1.atwierdzone przez cen­
zurę, Inne były konfiskowane. Specjal­
ną „pieczą" cenzorów „cieszyły się" 
rozprawy naukowe i podręczniki szkol­
ne. 

DO OFENSYWY KULTURALNEJ 
- Po zakończeniu wojny Męczyński zo­
stał delegowany przez „Czytelnika" do 
Łodzi, gdzie ·przy ul. Piotrkowskiej 147 
uruchomił pierwszą księgarnię. Potem, 
gdy przej11ł ją Dom K'siążki został w 
nie.i nadal, obejmując kierownictwo. 
Męczy.ński pracuje i cieszy się, 7.e 
ksią.żki. Sienkiewicza, czy Żeromskiego 
zna.iduJące się na półkach jego księ­
garni, na półkach księgarni całej Pol­
ski, nie mają już tylko po 3 tysiąr:e 
nakładu. 

Dość powiedzieć, że w roku 1937 
przeciętny nakład książek wynosi! 
3.500 egz„ w roku ubiegłym - 18 
tys. egzemplarzy. Niektóre książki 
ukazują się w nakładzie 60, 80 a · na­
wet 100 I więcej tysięcy, a sam Mę· 
czyński podczas siedmiu lat powojen­
nych sprzedał 3 razy więcej książek, 
aniżeli w okresie swojej 39-letniej 
pracy księgarskiej przed wojną. 

. Henryk Wan.dOW$ki 

-- Niedługo będą Żyguie -
mowi czlowiek w piżamie, 
10.~kazując rękq nit zarysy gó-

"11· 
- Tak, Żygule. 

Profesor zna dobrze okolicz­
ne miejscowości. Niedlugo, za 
za.krętem ukażą się światła 
Stawropoia, potem z prawej 
strony nowego miastit, 
Komsomolska. U podnóża za­
lanej świa.tłem góry Moguto­
wej - ukażą się setki kopa­
rek, ciężarówek, dźwigów.„ 

Profesor przyglqda się na.d­
brzeżnym pagórkom i w wy­
obraźni jego rysujq, się obrazy 
niedalekiej przyszłości: olbrzy 
mie niezmierzone morze 
ani pagórków, ani lasu, t11lko 
Żygule nad toniq, wodnq,. 

- Tu będzie prawdziwe mo­
rze - mówi profesor. 

kanalu Turkmeńskiego 
wtrq,cił Zajcew i. zwrócil się do 
profesora z prośbtl o doklitdne 
poinformowitnie go o zitwitr­
tości soli w tej giebie i o pro­
blemie zatrzymaniit lotnych 
piasków. 

„A. może on jest glebozna,w• 
cą" - pomyślał zbity z tropu 
profesor. 

Statek su11q,l przez rzekę zit­
lanq, potokiem świateł elek­
trycznych. Pod górą Moguto­
wą, pomimo p6ź11.ej pory, pra· 
ca szla calq, parą. Tysiące lu­
dzi, zlączo11ych jedną wolą i 
jedną myśiq. wznostio wielkt1 
budowlę - zitporę Kiijbyszew 
skq,. 

Okazalo się, że profesor ł 
Zajcew jechali do Stalin.gradu. 
Po krótkim wahitni• profesor 
zapyta! swego towarzysza, 
gdzie pritcuje. 

- Na bud.owie elektrowni 
wodnej - odpowiedzi.al Zaj­
cew i dodal: jako kopacz. 

- Tak, prawdziwe morze -
wtóruje mu człowiek w piża­

mie. - W ubiegłym roku zwie 
rlzilem te miejsca. i wszystko 
dobrze obejrzalem. 

- Jak powiedzieliście? 
pyta ,::dziwił się profesor. - Z ciekawości? 

profesor. · - Nie zv.pelnie kopacz, itte 
- Tak, z ciekawości... Będę rnś to tym rodzaju. Praru:ię 

kiedyś plynąl przez Kujby- przy pompie ziemnej. Moja, 
szewski.e ·morze, chc:ialem więc 1,0 wa łopata zastępuje okolo 
zobaczyć jego przyszłe dno„. dzi.esięciu tysięcy zwyklych 

Obaj pasażerowie okazati si~ łopot. 

bardzo rozmownymi. Profesor Zajcew pożegnal profesora:, 
b~~ gt.:-boznawcą . . Czlowielc. w życząc mu dobrej nocy . 
ptzamte. po~hod7il z tereno~' Sziriajew dlugo spoglądał 'ID 

na~wolzańskich i nazywal się ~lad za nim i dopiero po pew• 
ZaJcew. I nym czasiE: krzyknął: - do· 

Rozmowa pofarzyla Rię o e- 'Jranoc! 
iektrowniach wod1iych, Z1jcew (wg „Izwiestii) 

DZIENNIK Ł0DZKI-nrll8 't2ł3i)i 
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in• ;;;k·iad pociąg6w 
fiarnie pracuje nad poprawie- wchodzi w życie z dniem 1 g b.m. 

Gdzie .zamawiamy 
mleko i pieczywo z dostawą do domów 

Zamówienia na mleko I pleezy­
wo z dostawą do domów przyj­
mują już od dziś wyznacz().'°le do 

tego sklepy PSS i MHD. Oto adre­
sy tych sklepów: PSS Pól'l\O<! -
sklepy p~y ul. Zawisry 25, Bałtl­
ckim RyJ!k.u 6, Kwar<m>WeJ 29-31, 
Kalinowej 30-a, Biegańskiego !7, 
Limanowskiego 115 i Wojska Po.!• 
skiego 89. 

niem wyników nauczania. W 
Liceum Pedagogicznym przy Rok rocznie zwykle w peło- dzi o godz. 7 mi.n. 50, a do dzi Kal. o godz. 4 min, 22. Po­
ul. Roosevelta 11 pracllją koła wie maja, następują zmiany w Gdyni przyjeżdża o godz. 15 ciąg ten będzie w Poznaniu o 
s~;mokształceniowe, zorgani~:">-.ruchu pasażerskim komunika- m. 20. W drodze powrotnej po godz. 10 min. 29 a w Szczeci­
wane przez. ZMP, .a na.uczyc1el I cji kolejowej. Tak będzie i w ciąg ten opuszcza Gdynię o go nie o godz. 16 min. 05. Z po­
st wo pełm codz1enme 1-go- roku bieżącym. Od 18 maja :z:o dzinie 21 min. 31 a do Łodzi wrotem pociąg opuści Sz(:ze­
dzinne dyżury. Z~olniejsze u- stanie wprowa<lzonych ~zereg Kal. przybywa 0 godz. 4 min. cin o godz. 12 min. 38, a w Ło­
cze11~1ce pomagaJą słabszym · zmian i inowacji w rozkładzie 57. Dla umożliwienia wyjazdu dzi Kal. będzie o godz. O. mi­
kolezankom pod kierunkiem jazdy, które w poważnym sto- w godzinach wieczornych z Ło nut 17. 

Porzeczk9 czarną 
warto zasadzić 
w ogródku· działkowym 

PSS·ZACROD "I'" sklepy P.!7" •.11. 
Zielonej 23, Mielcr.1I'Skiego 5, P~otr 
kowsklei 13, Wiedkmvskieiio •,'. 7. • ­
menho:fa &, Piotrk<rw'Sklej 121 i 
181, Gdalli~kl<ij 127, P<>g-0now~k i e­
g.o ·21, Zerom><kiego 4.-0, Gdańskiej 
72, PogonoWSkiego 68 l %5, Wól­
c?1ańskiej 129 i Perlej 25. nauczycieli. nniu usprawnią bieg pocią- dzi do Gdyni będzle kursowa_ w związku ze zmianą roz-

W Szkole Przemysłowej g?w, szybc.ie? dowiozą pasaż~- la ?rupa wa?onó.:" bezpcśre~- kładu jazdy, w dniu 17 bm. 
Malo popularna u nas pone<:z­

}~a czarna daje jadal.ne jagody 
zawierające bardzo dużo witami­
ny C. Tak owoce, jak i liście po­
rz.eczk1 czarne.i zaliczane są do 
l~'(iow p-rzcciwa!"tret.ycznych. 

Krzewy czarne.i po,'7emk! winni 
wprowa.cl'lić do ogrodów posiada­
cze ogr6dkó\v dzi alkowy eh. Bez 
szkody dla krzewów mod:na zer­
wać jeszc?.;e przed owocowan;f!m 
akoło jedną czwartą liści mło­
dych, ale już wyrośniętych do n.or 
inalnej wielkości. 

PSS-WCHÓD - s..1<lepv .przy \11: 

przy ul. Nowotki 46 w okre- row do_ r:i1PJSCa przeznaczema nteJ komumkaCJl Łódz Kall- szereg pociągów odje~zie. z Ło 
sie przedmaturalnym szczegół a W~J.ez?za3ącym na . wczasy ~k.a :-- G<lynia. Pociąg ten od_ dzi Kaliskiej o zm1emonym 
ną opieką otoczyła młodzież ui:i~zhw1ą. sprawny doJazd do 3ezdzać bę:fz_ie o godz. 23 min. terminie. I tak pociąg do Lu­
f'ror. J!:ugen!a Kahlowa, która m1e3scowosc1 vvczasowych. 58 a. na m1eJscu będzie o godz.

1

J>lina o<lejdzie mianowicie 0 

już od kwietnia po kilka go- Dla tych ostatnich przede 8 mm. 43. godz. 20 min. 20 a do Rzeszo­
dzin tygo<lniowo w świetlicy wszystkim przeznaczony jest Nowe dwa pociągi zostaną wa o go<lz. 23 min. 20. Pociąg 
lr.ternatu prowadzi dokształca pociąg pośpieszny z Łodzi Ka- uruchomi.one również na linii do Jeleniej Góry odjedzie o 
nie z nauki o Polsce współ- liskiej do Gdyni, który odcho- Głowno - · Łódź. Umożliwią godz. 20 min. 25 a pociąg d_o 
czesnej i języka polskiego. one robotnikom i młodzie- Krynicy w dniu 17 bm. me 

Narutowicza 116, Potudn!O<Wej 86, 
WY'SokieJ 29. Piotrkowskiej 134, 
Nawrot u'2, Tka~kiej 2Q; Pi.ot•rkc•.<>­
skiej 153, Armii Czerwonej 13, 
Gt>rski.ej 14 (St<lki). 

PSS-POŁUDNIE - ~klepy przy 
ul.: RzgoWSk:ie.1 67. T...okaton:kiej 
11. Sanockiej 24. Pabia.ni<:kiej 11, 
108 i 208, Na<piórkowskiego ft. 

~IHD-POLNOC - S'klepy przy 
ni. Nowe Stoki II 45 hl., Obr. Sta• 
ling>radu 12, Plac Wolności 3, No­
wotki 91. Zglersltiej 34, Za<:hod­
niej 28", Ziorowej 9. 

HAZET ży szkolnej wygo<lny dojazd. wyruszy, odejdzie natomiast w 
Pierwszy. z tych pociągów od- dniu 18 bm. o godz. O min, 30 . 
jeżdżać będzie z Głowna o go 

Suszooe liście in.tensywnle zie­
lone o charakterystycmym zapa­
chu kupują zakłady surowców 
ziel.arsklch. p!acąt zł 4.50 za l kg. • • • 

Już od miesiąca poloniści 
I roku UŁ mają dwa razy w 
tygodniu wykłady z literatu­
ry współczesnej. Część słucha­
czy nie może jednak korzystać 
I wykładów, ponieważ w tym 
samym czasie ma lektoraty z 
języka rosyjskiego, francus­
kiego i łaciny oraz kursy dla 
wychowawców kolonii letnich. 
Sąd„jmy, że nie sprawi to 
trudności władzom uniwersy­
teckim zorganizować tak wy­
kłady, by mogli na nie uczęsz 
czać wszyscy studenci. 

S. T. 

• • * 
Minęły JUZ dwa terminy, w 

których miał być zakończony 
remont lokalu „Orbisu" przy 
ul. Piotrkowskiej. Ekipa re­
montowa nadal pracuje w żół­
wim tempie. Prace remontowe 
utrudniają interesantom za­
łatwianie swych spraw, a u­
rzędnikom Orbisu pracę. 

A. W. 

• • • 

Wyniki konkursu 
1-maiowych dekoracji 
okien wystawowych 

dzinie 3 min. 44 a do Łodzi 
Kal. przybędzie o godz. 4 min. 
42. Drugi - wyjeżdżający z 
Głowna o godz. 6 min. 19 bę­
dzie w Ło<lzi Kal. o godz. 7 

W konkursie I-majowych min. 33. 
dekoracji okien wystawowych . . . . 
I miejsce zajął sklep MHD Dla. ~o3azdu r?botmk~w l 

nr 576, ul. Piotrkowska 67; 1'.lł?.dzi~zy ~zkolneJ z odcm~a 
II miejsce - Centrala Tek- h.1111 Pwtrkow .Tryb. - Roki-

. . . cmy uruchomiono nowy po-
~·ylna, Dom Wł?kienmcz?"'. ul. ciąg pas. z Piotrkowa do Ło­
• 10trkowska 87 ' III rmeJ~ce dzi Fabr. i z powrotem. Bę­
sklep MHD nr 525, ul. ~t2:lma dzie on odjeżdżał z Piotrkowa 
nr ~3. Poza tym wyrozmono 0 godz. 5 min. 18 a do Łodzi 
m. u:.: CT Sklep Wzorcow_y, Fabr. przyjedzie o godz. 7 min. 
ul. P10trkows.ka 37, I~lub .~1ę_- Ol. - w drodze powrotnej 
dzyna~odoweJ Prasy i Ks1ązk1, pociąg wyruszy z Łodzi Fa­
ul. P10trkowska 36, PORZ brycznej 0 godz. 16 min. 14 a 
„Orbis" za dekorację cukierni- na miejscu będzie o godz. 18 
czą w „Grand Cafe", ul. Piotr- min. OO. 
kowska 72. Zmiany następują rówmez 

Rozdanie nagród dyplo- na linii Łódź Kal. - Poznań. 
mów wyróżnionym placów- Dotychczasowy pociąg odjeż­
kom nastąpi dnia 21 bm. w dżający dotąd o go<lz. 4 min. 
Ośrodku Propagandy Sztuki/ 30, od 18 bm. będzie kursował 
(Park Sienkiewicza). do Szczecina i odjed:z;ie z Ło-

Dziewczęta· jadq do brygad SP 

Rozpoczęły się egzaminy 
MHD-SR6DMIESCIE - !!klepy 

r>rzy ul.: Jara·cza 8. Armii Czer­
wonej 8, Żwirki 20, Andrzeja 2, 
Armii Czel'Wone.1 96. Składowej 14, 
Przejazd 52, Kilińskiego 1~5 1 4!, 
Piotrkowskiej 79, Stalina 20. 

Młodzież wszystkich szkół . cy" ·okres. W szkołach zawo-
ł . MHD-.POLUDNIE - sklepy p~ 

przeżywa ostatnio tzw. „gorą- 'dowych rozpoczę Y się już egza ul.: Sw1~czewskiego 52 i 6 Piotr­
miny przejściowe i końcowe. Irnwskiej 249, 255, 275, 201; Abra­
Młodzież szkół ogólnokształcą m~wsltieg-0 9, Krzywej 2, Ktllń­
cych czyni ostatnie przygoto- .sk~ego 242 i .Ło:riżyńskiej 1. W Ru-Udana impreza 

Polskiego Radia 
. . ' . dz1e Pab1anrnk1e3 sklepy przy u-1.: 

wama do egzammow matura]- Sokolej 11. Felsztyńs<kiego 15, Ró­
nych, które na terenie całego urnej 12. Rzgowskiej 3 1 68 . 
kraju w szkołach te"O typu Pla.cówki te. Przyjmują zamó-

Około 2 tysięcy csób zgro- · • . "' wierna do pon1ooz!ałku dn. 19 bm. 
madził w czwartek bm. w hall rozpoczną się 22 bm. włącznie. P~y zamóv.rieniu p.tact 
„Wimy" Wi()Senny Koncert W Państwowym Technikum sl<:d ~ależność za l tydzień z góry 

Wł 'k" • y ul że z o iczeniem kosztów za d06tar-
Pokoju, zorganizowany przez o. t~nmczym prz . · . - czanie mleka czy pieczywa do cło 
Rozgłośnię Łódzką Polskiego r<1msk1ego 115 egzammy Pl- mu .. Konsumenci nie posiad.ający 
Radia w ramach Dni Oświaty śmienne rozpoczęły się już 5 ~pec.ialnej t>u~elki na mleko. pla-
K · 'k" f p ' maja i trwać będą do 27 bm. '·". jednocze~nie kAu~je w wysoko 
Sląz 1 rasy. · . . . .· śct zł 2.40. Do WY7.ej wvm. ru.:te-
W koncercie wzięli udział: R?zpoczęły s_1ę ro'-':111ez ~gza- [oów moE!ą również z~h$zać się 

Jadwiga Kenda, Danuta Debi- m!Ily ustne 1 zak_onczą się 12 chętm na roznosicleli m!e'ka. 
chowa, Edmund Wayda - czerwca. Zasługuie na uwagę 
śpiew, Zenon Hodor - skrzyp wys~l~i po~iom przygotowania I Kosz do śmieci 
ce, kwartet śpiewaczy PR pod 1uczmow teJ szkoły. 
kier. Tadeusza Dobrzańskiego Państwowe Technikum Włó też chce żeby 
oraz orkies-tra PR pod dyr. kiennicze opuści w br. 600 ab- .d i 
Henryka Deblcha. solwentów. Zasilą oni nasz go WI z ano 

Na profl'am złołyły się utwo przemysł włókiennkzy jako . , 

W ZPB im. Marchlewskiego 
na oddziale tkalni pracownicy 
zamiast fartuchów oddzierają 
od gotowych sztuk kawałki 
tkanin i używają je dla ochro 
ny odzieży przy pracy. Nato­
miast niepobrane fartuchy le­
żą w magazynach. Jak długo 
jeszcze kierownictwo Zakła­
dów i majstrowie będą tolero­
wać takie marnotrawstwo. 

ry Chaczaturiana, Dunajew. wysokowykwalifikowani tech- • K1~dy przechodzi się przez 
sldeco, Lehara, Sarasateiro, nicy-chemicy i elektrycy, tką ~odzk1e parki czy skwery rno-· 
Straussa, Szpilmana, Winklera cze, przędzalnicy, dziewiarze zna. na drogach a nawet tra-

w tym tygodniu WYiechał I 16-letnia Henryka. Sobczak 1 innych. itp. '""'.m~ac~ ::auważyć dużo pa-
" ~...:i~• 

1 
t d t . kł d h . Dochód z Koncertu przezna- Trwają również egzaminy w p~e:ow 1 niedopałków. Ą prze-

z ~ urnus z1ewczą pracuJ_ąca . w .za . a ac. !m. czono na Fundusz Sanitarny Państwowym Technikum Eko- c~ez prawie wszędzie znajdu.ią 
?o.d~r:ygad hSP.b JłednKą z twynya- Okr~e1 tez . Z?da.Jd_uJe chsH~ Jewst dla Korei. (z) nomlcznym przy ul. Wólczań- s1ę ko~ze na śmiecie! Przyczy-
3ez zaJącyc Y a rys grupie wyJerz. zaJący · kl j 55 D kł d . t na !ezy w tym, że koszt: te $'l\ 
Nowacka. Była dotychczas po- ona ZMP-ówką i wie, że te Q I 8 e •. 0 5 

• a ama ma ur szare albo czarne i nie odbi-
mocnicą domową. To zajęcie 7 tygodni, które spędzi na d n edzleli prz:y~tąpiłoT tutaJ okołło 27{) tu- jają od otoczenia. Nic więc dzi 

· tw ł ·· · · · d · g · y ra czn1ow. . zw. „ma e ma u- . 
nie s arza o oczyw1sc1e za - wsi, p<>ma aJąc w prac .P. - ł b . „ . . k"lk d . wnego. ze zaaferowani przecho 
nych perspek;yw na przysz- cowmkom PGR, pozwoli tm 8U 0 USY ry roz~oczną się za 1 ~ 111 · dnie ich nie dostrzegają, 
(ość. wcześniej zakończyć pł'ace k • 87 osob przystąpi w dniu 22 . 

'· . w.z. 
- Chciałam czegoś wlę- rolne. UrSUJi) bm. do egzaminów matura!- Pomysłowo kwestię tę roz.. 

cej niż cią,gle zmywać garn- dł nych w III Ogólnokształcl\cej ~g:ygnęła Dyrekcja Łódzka 
kl 'dla obcych ludzi - mó- Ogółet;n na . I .tumu~ wyje- W8 Ug nOW890 Szkole TPD przy ul. Kościusz KP na- dworcach Kaliskim 
wł. - I teraz dzięki SP to chało k1lkadz1es1ąt dziewcząt. rozkładu ki 46. Wielu uczniów tej szko- i Fabrycznym. Znajdują się 

Dlaczego brak 
informatora 

i PóJd d k ły Będą one pracować w PGR ły ''l'Ybiera się na wY:ilsze u- tam kolorowe kosze drewnia-
os ągnę. . ę 0 sz 0 koło Wrocławia. Za pracę cze- czelnie. • ne, przypominające gardziel 
przysposobienia zawodow:: ka je wynagrodzenie według Ekspozytura osobowa _!'K;S ptaka z_ otwartym dziobem, 
go i tam zdob~ę odpowie umowy zbiorowej. A po pra- od 18 bm. wpr<;>wadza w zy~1e W ZQQ przez ktory wrzuca się papie-

Nakładem Państwowego Wydaw 
nictwa Naukowego został wvda­
ny „Informator d1a kanrlydatów 
do szkół wyższych" . Niestety nie 
rno~na Po nabyć w bdne1 :io; lódz­
k'rh lr•1e1?arnl Najwyt.sry cza~ 
al"Jy .. Dom Książki" i PWN lukę 
tę uzupełniły. 

nie kwa.llfikacJe. . . cy filmy, występy ze- nowy rozkład Jazdy, W zw1ąz ry. Kosze te są bardzo estety-
Teresa Olszews~ była JUZ s-połów artystycznych i moż- ku z tym zaszły W rozkładzie moz' na Strzelac' czne i przykuwają oko prze. 
~ brygadach SP w roku u- ność uprawiania sportu. pewne zmiany. Pierwsza - to chodnia. 
biegłym. większa ilość kursów na na- • ł , k" Czy nie można by podobnych 

- Bardzo było nam tam Po 7 tygodniach pracy każ- stępujących liniach: Łódź - z waa row I zainśtalować również w par-
dobrze - opowiada. Po pra.- da z uczestniczek będzie mo- Piotrków, Piotrków - Sule- L" p zyjaciół żołnierza, kach łódzkich? (z) 

Młoclzież wsti:rmląca na wyższe 
ur,elnle nale7.y rorientować w jej 
mo71iwn~riach -O"'a:t poinformnwać 
o obowiązkacl'.\ i prawa.eh stude·n­
tów. 

cy miałyśmy pełno rozrY· gła wstąpić do szkoły przy· _jów, Łódź-Niesuików-Brze_ 1hga .1 r Ogr d . zoolo 
k . o 1·1 I f b bi i 1 I I Ł'd' p dd b' B uruc om1 a w o zie we • pa 1 a.m s e na ra.- sposo en a przemys owego z ny, o z - o ę 1ce i rze . t el · wiatrówko Radiowe 

kłopoty 
ł ił Dl t t · t d b • t k. ó • kt ·ry •eJ· 1 K 1 k' glcznvm s rz mcę am s , a ego • ez pos a- z o yc .:.i. 1 zaw Ci. o ·• z ny - o usz. I, wą. Strzelnica czynna jest w 
nowlłam wyjechac I w tym najbardziej odpowiada. (h) Nas.tępną zm1a_ną, kt?ra spo- każdą niedzielę i ·święto od go 
roku. tk~. się z ~znaniem w.1elu IX!- dziny 11 do 19. 

__ droznych Jest przedłuzenle h-
----------------------- ROBOTNIK ,dl• fTlłodz 1 nii autobusu jadącego przez 

O~~,.I. • 41)1f•[IJVllj} „Powrót do domu", Łódź - Bełchatów - Piotr_ 
~- . u_z-.,eg "'" '"I" SI dod. ,,Wszys-cy chcemy ków - Sulejów do Skotnik i 

- widzieć", g. 17, 19. uruchomienie 2 kursów do Słu 

SOBOTĄ 

17 
NOTATNIK 
tODZKI 

Chorzy w szpitalu im· 
Barlickiego, bardzo lubią slu­
chać radia, ale nieraz gfo§nilc 
radiowy zatruwa im wprod 
"?ycie. Tak było np. w dniu 15 MAJ 

ozt9 

„Nędznl<"Y" 1 ser .. dod ROMA <ul Rzgowska pi na linii Bełchatów Bog-T-GNT.av 
BAłTYI\ 1NArut<>WlCZ8 20) 82) 

. „Cienie na tora.eh", dod d~nów p 1·0· trko'w - Słu-„w krafn cioe1a1i1.mu" „Ze-rań". g. 18. 20. dozw u 

nr 152 g. 15, 17, 19, 21 - od lat 14. pia. * pss t.ódź-Północ przystąpiła bm. kiedy to od godziny 13.30 
do szkolenia ka1_1dydatów na ki~- gdy włączono stac3"ę czesk<11 
rownikÓW sklepow. Zgłaszać się Brunona 

JUTRO 

Feliksa 

WAŻNE TELEFONY 

Pogot. Ratunkowe 254-44 

straż Pota rna 8 
Kom Miejska MO 253-60 
Miejski Ośr Infor. 159-i5 

D:VZUR~ 
Al>TEK 

'llOWY <W•eckowsk!ego 151 
nieczynny. 

WOJSKA POLSKIEGO 
(Jaracza 27-29) g. 19 
„Bankrut0 

POWSZECHNY !Obr Sta 
llngradu 21) g. lS .,Eu­
genia Grandet", g. 19 
„Damy i huzary". 

ZYDOWSIU (Więckow-
skiego 15) g. 13 „Glhkl 
Ha.m.eln". 

!1-J u:.o v 1 ·,;NY <Ptotrkow-
sk a 243) ~ 19 ,,Orfeusi 
w piekle" - nst d.nl 

MAŁY (Traugutta l) g 
19.30 •• Zielony 2•1° 

.PrNOKJo•· tKopernlka 
16) g. 17 „Jest drożyna" 
.AlłLEKrN" <P1ntrkow· 
ska 152) „sambo I lew" 

A s m 45 (Llmanow· w Gałkówku. 

dozw. od lat 14 

GDVNlA <Przeiazd 2) -
Proe;ram n•ukowo--0św1a 
towy" nr 23-52. PKF nr 
21-52 ,,Polowy donny". 

„Meteoryty" „.Nauka I 
te·rhnika" nr 11·50 „Na· 
ul<a bliżPl życia", g. 
17, 18. 19 „Moje Un.l­
wersytet:v" go-dz. 
20. Program dla naj-
młodszych „ Teatr Mary 
si". „Kuknlka I szpak". 
„W Moskiewskim Zoo". 
„Chomik samolub", g. 
16. 
MŁODA GWARDIA (dh 
młodz!P~v - ZtP.lnna 21 
.,Diabelska grań", g. 
16, 18, 20. 

skiego 1). A S nr 10 CYRK nr 7 (Pl Niepodle. 
(Piotrkowska 193), A S ~ro~c1l codziennie atrak MUZA (Pabianicka 173) 
nr 21 <t.a111ewr:.1cka 1201 e'11nv prol!ram o Il 19.30 „Człowiel< bez jutra", 
A s nr 23 CP!otrkowsl« w nlerlz1ele 1 ~wteta o dod ,,Nasze dzieci", g 
307). A s nr 27 (Naruto· ~ 15.30 1 19.30 18 . 20, dozw. od lat 14 
wicza 421. A S nr 33 <Ar· POLONIA (Piotrkowska 
mli CzerwoneJ 8). A. s uoa'CEltJ''' 67) Festiwal F!!mó\\ 
nr 13 <Obr St~line;radu Ir;' I\, f1I "'I' Czechosłowackich „Ma· 
A S nr 29 CPi<>trkowskP ły party7,ant". dod 
25) A S. nr 25 (Gdańska (N t ,.Praoujemv. pod wo· 
nr 90). :<"ILlIARMONlA aru <>- dą" g. 16,30. 18,30, 20,30 wlcza 20) g. 19 .30 

A s nr 41 (Al Kośclu- XXXVI Koncert Symfo dozw. od lat 7. 
szki 48) dyżuruje codzien· niczny. PR'7.l':JlWTOS::NlF <żerom 
nie sklego 74! .,Pie~ń Tajgi" 
.DYŻUR POt.OżNtCZO • 1(.,11\fA • . g .la~7 ;:· 20, dozw. od 

SOJUSZ (Nowe Złotno) 
„Rzym - miasto otwar 
te", g 1s, dla młodz 
nledozw. 

STYLOWY (Kl\lńsltlego 
123! „Mlodośł Cbo11lna" 
g. 15,30. 18, 20,15, dozw. 

nd la1 14. 
O::WIT !Barucki Rynek) -

nieczvnne z powodu re­
montu. 

TATRY !Sienkiewicza 40) 
..Aliszer Nawoi" g 16 
18. 20. dozw od lat 12 

wrsLA rPn:e•~•d Il 
„Rwący potok", g. 16 
18. 20. dozw. od lat 16 

Wł.OKNIARZ (Prń~nn!kal 
Festiwal Filmów Cze. 
choslowackich - „Mały 
partyzant" dod. „Pra­
ouj-emy pod wodą", g 
15, 18, 20, dozw. od 
lat 7. 

WOLNOS<' tNan1orl<0W· 
skiego 16) Fe~tlwal Fil 
mów Czecho•łowacltlcti 
„Mały {łarty•.ant". dod 
_,Pra.cu}emy pod wodą" 

g 16, 18, 20, dozw. od 
lat 7. 

le RAl>IO • inogą kobiety w wieku od 18 d<> przez całą noc aż do 6 rano 
35 lat z ukończoną szkołą podsta- dnia następnego aparat odbie• 

Wiadomości: 12.04. 17.00. 21,00, wową. Podczas trwania nauki kur ral program tej właśnie stacji. 
23,50 santkl otrzymywać będą diety w 

n.45 „Głos mają kobiety". 13.30 wy-s. iz zł dziennie Informacji u- Muzyka była owszem, owszem, 
Ola klasy I-II - słuchowJ&ko. d'lieła Samodzielny Oddział Zatrud 'Iie sluchowiska w języku 
l3,55 Dla klasy III-IV. 14,15 Konc. ntenia. ul Wólcza~ska 18· czeskim malo kogo interesoiva 
chóru PR 14,35 Dla wychowaw- * Na posied7'en1u naukowym 
cizyń prz.edsz.koli - poga·clanka. Polskiego Towarzystwa sromato- ly, tym bardziej, że nadawane 
l4 .. 40 Przei?ląd pra.sy lit. 14.50 _u- I logicznego które odbędzie się 21 były późno w nocy, 7dedY 
rn,-ory kompoz radzle"klch. 10 ·10 bm. o godz. 20 przy ul. Now<>tk1 wszystkim chciało się spać. 
,Powracajacs fala" - odc. 1. n?· nr 21, prof. dr J Stadnickl wy- h ,_ 

well B Prusa 15,30 Aud. dla sw1e głosi referat pt „Złamanie zespo C robo•ania W głośniku tV 
lic dzi~. 16.00 .. w"zechmca Ra- lu kostne~o 1arzmowu-szczękowe- czasie przerwy nocnej rów­

itowa" (I) . 17.45 Radiowy kurs ~o L dn8 oezodołu". nież nie wpływały dodatnio 
'ę1yka rosvisklel!o dla zaawanso- * Dziś w Szkole Podstawowej 
wnnych lA.30 .. wszechnica Radw TPD nr U przy ul Południowe.i a na sen. 
wa" - wvk!Rd z cyklu: „Materia cozpoczyna się kurs szkoleniowy Wczoraj dla odmiany nasta-
'Lzm dialektyczny l hlS'loryczny" dla kandydatów na intendentów · k 
' II). 19,30 Muz. J aktuat!l. 20.00 lcolontinycn . Kurs organizuje wy wiono na stcr.cję warszaws ą. 
Prz:v se>bo~ie po robocie" 21,30 dział Oświaty Prezydium RN, Cóż jednak, kiedy o godzinie 
Bolesław Bierut - tycie i dzta- * W nle·dzielę o godz. 9.30 w Io- l2 w momencie gdy zaczęto 

'alność" 21 45 Muz dwufortepia- !talu zw. zaw. Prac. Gosp. Kom. nadawać wiadomości dziennika 
.10wa . 22.on Aud literacka. 22.3? ul. Wólczańska 5 odbędzie się ze-
'(onc r-umut!skiej muz. ro.zrywk branie wyborcze dozorców zatrud radiowego. aparat Wyłączono. 
•.3.07 Muzyka tan. w wyk, lipskiej 'llonvch w domach prywatnych. Po chwili poplynęły przez sale 
1rklesRtoryz.,.,,t.O". NlA * o sztu-0~ wymowy w żydu szpitalne dźwięki nastawio• 

" " ŁÓDZKA •J>Oł!'o<'znvm 1 prawniczym bedzle I h . . · · 
s.~o W1adnmości dla wsi. 8,25 rnówll 19 bm. 0 godz. 20,30 w śwle nyc płyt „Przytul, ukisniJ, 

l\ud. dla kobiet wiejskich pt. t!lc:v Sądu Wojewódzlclego. Plac pocałuj" a następnie „Czekam 
.Marla Itolod•iP1<YlYk opowla.da o.ąbr<lwsklego S, adw. Ludwik Fe- ciebie". 
:wól źvclorys". 8,35 I 16,20 ,.z ml- me:sen. C k · d h 
«r„tonPm pn.ez miasto I wieś" * Biblioteka sp6łdzielnl „Ku- ze amy, piszą o nas C o-
•s.3~ Kon.c. orkiestry ŁRPR. 17,15 falerz" zo~tała uzupełniona w rzy, kiedy skończą się nasz• 
<\ud. dla mł<>dzlet:v 17,30 Konc~r1 nntach Ośwtat:v. Książki j Prasy iadiowe kłopoty i kiedy naresz 
,nli<tów. 18,00 Aud:vc.la pt. „Po 100 tomami ks1ażek Dużvm powo . . . . . h 

GINEKOLOGICZNY I l "'A.JKA (Fnnciszkańska REKORD <Rzgowska ~' 
Dz!O dyżurule cała <lob• 31) „Bra<"la Benthin" i „Zar~czyny Korlnny 

nplt;I nr i Ul Krzemie g 18. 20, dozw. od S<:hmldt" g. 17.30, 19,30 
ni"""'• , iat. 14 _ dozw. od lat 14,_ „ 

ZACHĘTA (Zgierska 26' 
„Puada natręt6w" dnd 
„Pf'7A'trl:id StJflff.f\WYn -
nr 5-51. 11:. Ił, 20, dozw 
od lat l~ 

>tepowi lekarze w walce o zdro izeniem wśród · pracowników teJ ·:ie umozliwi się nam sluc a~ 
.„ie mas prae11JR<'vcb" . 18,15 Mło· :nółdzielnl clesza sl~ równit:-1 riie wiadomości radiowych i 
~•I mn~v<':v J>rud mlkrof1>n~m <csia7kl sprzenawane. w stoisk~ u· /.'ogadanek a nie tylko muz11>d 
1A.~o Au!l. l!•Pro.<"ka. 19,05 Ple~n! :. zoąwderoJ,n.ym p1-zy św1etllcy z_akła· z obcych staci"i ; z plyt,, 

·, ma1owe. lP.15 Fellet. tYn.!lru.owy. „ . • _ 

4 DZrnN.NlK LUOt.łU nr 118 (2434) -



Stanisław ----Brucz 35 lat pracy artystycznej 

A. Ostrowski klasyk komedii . kupieckiej - Idy Kamińskiej 
r. 18P9 w Ode.s.1le. Do gimnazjum 
uczęszczała w Warszawie l mając 
już 10 lat grywała z powo·dze• 
niem role dzieclęee w teatrzyku 
swyeh rodziców. W r. 1915 za.czę• 

ta grać w operetkach w teatrze 
swego ojca przy ul. Oboźnej w 
Warszawie. 

:Aleksandra Ostrowskiego 
zwykło się nazywać „Szekspi­
rem rosyjskiego kupiectwa". 
W tym określeniu jest wiele 
prawdy, chociaż w ogromnym 
dorobku Ostrowskiego - 48 
sztuk napisanych w ciągu bez 
mała czterdziestu lat - znaj­
dują się utwory obrazujące 
także byt urzędniczy i pod­
upadłej szlachty ziemiańskiej, 
kroniki historyczne oraz baśnie 
dramatyczne. 

Urodzony w r. 1823 w rodzi­
nie moskiewskiego adwokata, 
Mikołaja Ostrowskiego, który 
prowadził przede wszystkim 
sprawy kupiectwa moskiew­
skiego, autor „Bankruta" w 
kancelarii bjca zetknął się z 
tą warstwą społeczną, wów­
czas młodą i zdobywczą. W 
kancelarii adwokackiej najłat­
wiej było poznać tę warstwę 

W oknie księgarni 

(Na marginesie repertuaru teatrów 16dz~jch) 

Dwa teatry łódzkie - Wojska Polskiego ł Now11 -
zainteresowaly się AŁeksand rem Ostrowskim, klasy· 
kiem reatistycznej dramaturgii rosyjskiej. 

Teatr Wojska PoŁskiego u•ystąpil z premierą 
Bankruta", Teatr Nowy pracuje nad „Burzą", któ­

;cj premiera odbędzie się 31 bm. W związku z tymi 
reatizacjami, które powinny wzbogacić dorobek na­
szych teatrów w zakresie klasyki rosy?ski~j~ zamie~z­
czamy szkic o AŁeksandrze Ostrowskim i 3ego twor­
czości. 

twa, mimo że klasa ta miała 
jeszcze wówczas przed sobą 
pół stulecia potężnego rozro­
stu. 

Nie należy jednak sądzić, te 
pogromca samodurów i ma­
larz złych obyczajów miesz­
czaństwa był jedynie satyry­
kiem i czarnowidzem. 

Jest w dorobku Ostrowskie­
go szereg komedii, do nicl_J. 
przede wszystkim należy „Ban 
krut", w których nie ma ani 
jednej postaci dodatniej, w 
których barwy są zagęszczone 

od stron~ jej najistotniejszych brolubow zdefiniował dominu- do granic tragiczności. Tutaj 
cech i właściwości, takich jak jącą w dramaturgii Ostrow- występuje jasne i mądre spoj­
chciwość, wyzysk, kult „bez- skiego postać „samodura", to rzenie samego pisarza, jego 
dusznej gotowizny", burżuazyj znaczy tępego despoty - boga- pełen satyrycznej werwy hu­
na pasja posiadania i nabywa- cza, tyranizującego swoje oto- mor, o którym można powie­
nia, despotyzm, znęcanie się czenie, i napiętnował „samo- dzieć to, co Gogol w komenta­
nad słabym i płaszczenie się durstwo" jako zjawisko spo- rzu do „Rewizora" powiedział 
przed możnymi, zakłamanie łeczne, nieodłączne od ustroju o śmiechu: że jest jedyną w 
stosunków rodzinnych i spo- gnębiącego osobowość ludzką. sztuce osobą uczciwą i wymie-

łecznych. Istotnie, samodurstwo byłp rzającą sprawiedliwość. 
Wychowany jako student w obrębie mieszczaństwa swo- . Zarówno „Bankrut", jak i na 

Uniwer~ytetu Moskiewskiego, istym odpowiednikiem i odbi- pisana w dziesięć lat później 
w atmosferze postępowo-libe- ciem samowoli szlacheckiego „Burza", ukazują w doskona­
ralnych prądów lat czterdzie- obszarnika z jednej strony i łym już kształcie wszystkie te 

IDA KAMIIl<SKA 
wybitna aktorka, dyrektor ży. 
de>wśklego Teatru Dramatyeiznego 
w Ło>dzl nagrodzona orde.rem 

„sztandar Pracy" II k'iasy. 
PIETKIEWICZ J. - Pr:i:yjadel. stych, ukształtowany pod despotycznej przemocy urzęd- właściwości, które sprawiły, 
Trzy opowiadania z życia za- wpływem idei wielkiego postę nika carskiego z drugiej. Zde- że Ostrowski stał się odnowi- Dwie sc~ny tydowskle w Polsee 

kładów pracy, które na tle cieka powego krytyka BielińEkiego, maskowanie tego zjawiska i c1'elem formy dramatyczne]·. - t(J<dzka I wre>cła.wska, obchodzą Wej a.kc.ii przedstawiają proces .. 
kształtowa.nia się osobowości no- Ostrowski już w zaraniu swej wszystkich jego konsekwencJl Nowatorstwo pisarza polegało dziś pięlme święto - jubileusz 
wego człowieka w Polsce Ludo- twórczości zrozumiał, że oby- nabrało tak doniosłej wagi spo na tym, że nawiązując do rea- 35-lecla pracy <>eenlcznej swej 

~~eJ.zeGl~~~:~~ea~~śc~~0l1:~~,.:;~i czajowość mieszczaństwa ku- łecznej dlatego, że godziło w li~tycznej tradycji, wywodzą- !tl-erownlczkl artystycznej, znako· 
o raz z rutyniarstwem ludzi tkwią pieckiego jest tylko jednym z cały ustrój feudalno - pań- cej się z Gribojedowa i Gogola, mitel aktor>kl I reży,,.rki - Idy 
cych jesz·cze poglądami i metoda- aspektów feudalno-pańszczy- szczyźniany „samodzierżnej" wprowadził na scenę nowy te- KamiÓISl!tieJ. 

m~T~Y1i~g~~~it;~1~y;;n:~· Fra· źnianego ustr~ju Rosji car- Rosji. N~ odcinku ~urżuazF mat i nową, niewidzianą dotąd Uroczysto.ść jubileuszowa, na.d 
gala. skiej. Swiadomość tego stanu handloweJ Ostrowski spełmł w teatrze klasę społeczną z którą objął protektorat minl:Ster 
Powieść z ostatnich lat o włos- rzeczy dojrzała zwłaszcza wte tę samą funkcję społeczną, ja- całym jeJ· inwentarzem specy- kultury 1 sztuki Stefan Dybow~kl, 

kich ni!jemnikach roLn.vch, walczą d 1 łnT G g 1 w świecie ń 
cych o prawo do użytkowania ob y, gdy Ostrowski, po zerwa- {ą spe li: o o firznego języka ludowego, oby odbędzie się dziś w lód1Jklm Pa 
szarnlczej ziemi leżącej odło- niu z obozem burżuazyjnego biurokracji carskiej, Niekra- czajów, poglądów, aspiracji i stwowym Teatrze Zydowsklm, po 
giem. liberalizmu, zbliżył się do re- sow na rozłogach niedoli chłop zależności wewnętrznych·,_ że przedstawieniu 11.isto-ryeznej ntu· 

WYGODZKI s. - Opowiadanie ó k. . s łt k s d w H 
bu·chaltera. wolucyjnych demokrat w s leJ, a Y ow- zcze ryn punkt ciężkości sztuki przesu- ki Maksa Baumana „Gliki a-
Powieść, oparta na autentycz- C1ernyszewskiego, Dobrolubo- sferze upadającej szlachty zie nął z intrygi fabularnej na mcln żąda sprawiedJiwoścl.„", w 

nym materi,ale aktów księgowoś- wa, Niekrasowa i Sałtykowa- miańskiej. I dlatego też reali- s1udium postaci i charaktery- której jubilatka kreować będzie 
ci, obrazuje zadętą i bohlllterską s d p dstawi'c' i· styczna dramaturgia Ostrow- rolę Gliki Hameln. 
walkę robotników fabrvki bieli zcze ryna, rze ie 1 stykę etyczno - społecznych 
cynkowej o S'ZYbkie uruchomienie przełomowego w latach 60- skiego stała się zasadniczym stosunków międzyludzkich; Zasłutona jubi!Mika je.st c&-ką 
Jej po wojnie. Równocześnie - na tych ruchu ideowo - społecz- składnikiem r.ealizmu krytyc~- że w osobach Bolszewa, Diko- najwybitniejszej tydowsltleJ arty. 
podstawie przedwojennego archi- t ł' go nurtu h 
wum fabryki _ autor oświetla nego. Na ten okres przypada nego, ego g owne - ja i Kabanichy przedstawił i sbki dramatyc:mej - Ester Racheł 
wyra2lście rabunkową politykę rozkwit Ostrowskiego nie tyl- teratury rosyjskiej drugiej po- napiętnował „samodura", oka Kamińskl~J. która &lunnle nosiła 
gosp0darczą i k.rzywdę robotnllk•a ko jako artysty, ale i jako łowy XIX wieku. Z" nowego typu społeczne1zo·, przyde>mek „matki sceny :tyd.ow· w okresie, gdy przemysłem pol- „ _ 
ekim rządził kapitalizm. twórcy - myśliciela, rzecznika zasługa Ostrowskiego pole- że wreszcie, z nieodpartą siłą sklej". 

TRENIEW K. - Utwory wy- postępu i patrioty. ga na tym, że w mieszczań- wyrazu i jak nikt przed nim Ojciec - Abram Izaak Kamil!.· 
brane. 

Zbiór opowiadań 2nanego dra- · To Dobrolubow właśnie w stwie kupiec;:kim, które było w dziejach dramatu rosyjskie- ski był równiet znanym aiktorem 
maturga rosyjskiego, obrazujący dwu znakomitych rozprawach, głównym nosicielem tego mło- go, obnażył tragiczny sens oraz dyrektorem teatru, który w 
Z~l" 1~~~e~ d~b~?ci;i.;:i_~zc~~:~w~ u~wiadomił społeczeństwo ro- dcgo żywiołowo rosnącego ka- mieszczańskiego bytowania, o- 1913 roku wybudował w Warsza­
wojną światową aż do 1248 r. Au- syjskie co do wagi i znaczenia pitalizmu, dostrzegł i odsłonił hydę wszechm0cy pieniężnego I wie. 
tor ostro krytykuje stosunki spo-\ t ·. ś 1 O t ki . D ziiami'ona rozkładu i bankruc- worka. Ida ICamlńska urodziła się w 
leczne panujące w carskiej Rosji. worczo c s rows ego, o-

w okresie Wielkiej RewolueJl 
Paźdzlernllcawej prowadziła pierw 
sze ze·społy O•chotnlc:1Je. Po powro 
cie do Pols•kl założyła Warszaw• 
ski Teatr Artystyezny (\VII{T), na 
de·ska.ch którego grała takie role, 
jak Magdy („Ojczyzna" - Suder­
manna), Saary („Sabbatal Cwl"), 
Majtę („Pusta karczma" - Hirsz• 
belna) I w. In. 

Trudno tu wymienić e>1brzymlą 

ilość sztuk, które wystawiała l w 
kt.6rych grała naJ•częśdej gl6wne 
role. M. ln. tuż przed wybuehem 
ostatniej wojny Ka.mińska wysta­
wiła dwie sztuki Fodora o moe• 
nym, społeeznym wyrazie. Były 

nimi „Ta.jemnica dr Anny SZll.o.s• 
ser" l „Baśń o sprawledliwośd". 

Wybu·ch wojny zastał Kamińską 

w Warszawl-e, skąd udało się jej 
następnie przedostać do Lwowa. 
Władze r"a.dzieckie powierzyły jej 
mlsję zorganizowania we Lwo· 
wie Państwowego Teatru Zydow• 
sklego, w ~tórym wy.stawiła ona 
wiele ntuk. W latach 1941-1948 
przebywa w Związku Radzieckim 
zamles21kująe m. in. w Moskwie, 
gdzl.e brała czy;nny udział w pra• 
caeh Związku Patriotów Pol· 
&kich. Po powrode do kraju za• 
jęła się rekonstruk·clą żydow„kle· 

go żyda teatralnego w Pol~ce. 

Ida KamlńSka za wybitne zaislu­
gi na polu teatralnym zo.stała od· 
znaczona Orderem „Sztandar 
Pracy" II klasy, zaś w okresie po 
bytu Jej w Moskwie odznaczona 
została za działalność 81lołeoiną 

Krzyżem Za~ługl. pe.nadto uzyska 
la w r. 1949 nagrodę 2a kreację 

aktorską w Fe.stlwalu sztuk Pol­
ski-eh, za wykonanie roli ICruczy· 
nlnej w sztuce OS>trowsklego 
„Grzesznicy bez winy". 

Z. NOW. 

K. J. W. - Nadesłanego mate­
riału nie wykorzystamy ponieważ 
zapomniał Pan podać na~isko 
1 adres. 

Pral~own1cv poszukiwani 
KUPNO-SPRZEDAŻ 

ZGUBIONO wejściówkę ZGUBIONO zaświadcze- ZGUBIONO kartę mel-
z G U B V fabryczną 122 Genowefa nie I-szej rejesłracji woj dunkową Ewa Francisz-

ZGUBIONO kartę mel­
dunkową na nazwisko 
Marta Kai:lińska, Rzgow­
ska 33. __ (5855-G) SPRZEDAM motocykl -

„Victoria" 200. Poł'udnio­
wa 2łl---60, godz. 16-18. 

ZGUBIONO kartę mel- Węglewska. Cz. Hutora 33 skowej, zaświadczenie z kow&k.a, Lutomierska 152. 
dulllkową Tadeusz Spry- ZGUBIONO w lutym- kar komisji SP, mel!rykę uro ZGUBIONO k,a t 1 

szyńskl, Słowiańr.ka 17. tę meldunkową H-I-5025 dzenia, zdJęc~~o df~0;; dunkową na naz~~komJea: 
ZGUBIONO legit. Zw. fotokopie zaświadczenia du na naz ' 0 c5932~) n ina Gorąca, Goplańska 
zaw. Wiesława Swlątkow RKU - Łódź, GrL.~go- Hertz. nr 9. (5751-G) 

SKRADZIONO książeC!Zkę 
wojskową, kartę meldun­
kową, leglt. Zw. Zaw. -
Leooard Gliński, Stalina 
nr 67. (5824-q) 

ROLWAGĘ lekltą jedno­
konną kupię. Oferty Biu­
ro OgłOS'Zeń, Piotrk·owska 
104a „R'Olwaga". 

Sika, Tuszyn-Las. rzewskl Zbysizko Jozef, ZGUBIONO kartę mel-
Łódż, Kilińskiego 73. dunkową na nazwiElko ZGUBIONO kartę mel-

ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO kartę mel- stanlsława Jankiewicz. dunkową na nRZW!sko He 
dunkową nr 54831 Z-Ofia dunkową na nazwiSiko _ ZGUBIONO książeczkę lena Sadura, Gdanska 37. 

Inżynierów, techników i kalkulatorów do ro­
bót kotłowych, maszyn tłokowych i wierceń 
z praktyką w biurach projektowania zatrudni 
natychmiast Biuro Dokumentacji Technicz­
nej. Reflektujem~ tylko na siły. wysokokwali. 
fikowane. Stawki według siatki płac w budo­
wnictwie. Zgłoszenia przyjmuje Sekcja Per­
sonalna - f,ódź, ul. Sienkiewicza 53. 1347 

()głoszenia drobne 

KUPNO, sprzedaż. zamia 
na oraz reperac.Ja apara­
tów sieciowych i bateryj 
nych Sklep Radiowy. 
Wieckowskiego 31. Księż­
nlak. (6962-G) 

Klepacka. Obr. Stalin- Apolonia Payrebrune, ul. wo.1skową oraz l<artę mel 
gradu 29-24. (5748-G) Zgierska l2:>a. (5829-G) dunkową na nazwisko Ro 
ZGUBIONO legit. Ubez- ZGUBIONO kartę mel- muald Balcewicz. 

OSTRZEGA się przed kup 
nem wallzkowej maszy­
ny do pisania marki „Erl 
ka" nr 844~32 skradzionej 
w dniu 28.2. 52 r. z loka· 
lu KUZSP przy WSE w 
Łodzi. (4590 g) 

piecz. Spol. Naq;wlsko Si· dunkową na nazwisko ZGUBIONO kartę mel­
nlarski Stanisław. (5944- Stanisław Karczewski nr dunkową, książeczkę woj 
ZGUBIONO kartę mel- 19032 i Waleria Karczew- skową, legit. służbową 

ska nr 19033. (5819-G) PRN wydane na nazwisko 
dunkową. legit. ZUS, ob- ZGUBIONO kartę mel- Kubiak Stet.an, żurawia 
llgacje Pożyczki Naro<lo- dunkową H-VI-643 na na- n_ r 16. (5925_-G) 
wej nr 0443769 na zł 100, _ 
nr 0733921 na zł 50, Iegit. zwlsko Emilia Ant>on!e­
zw. za w, 2 tramwajo-, w i cz. zam. Łódź, ul. Bed­
we. Maria Herska, Odyń- narska 24, (5818-G) 
oa 23. (5775-G) ZGUBIONO legit. szkol­
SKRADZIONO kartę mel ną VII TPD Mas Bnba.ra 
dunkowa n·a nazwisko Ire ZGUBIONO ka .rtę mel­
na Nuc, 'Łódź, ul. Niska 6 dunkową Krystyna Kulis 

ZA ()Ff;\ R Pił!\ rv 

POTRZEBNA pomoc do­
mowa. Referencje koniecz 
ne. Piotrkowska 122-17. 
POTRZEBNA pomoc do­
mowa Aleja l Maja 35. 
m. 14. (6_'.1~6-(;~ 

Justynów, gm. Gałkówek 
ZGUBIONO karty mel- pow. Brzeziny. (5833-G) 
dunkowe - Sniadowska 
Stefania, Sniadowski SIAi ZGUBIONO kartę mel-

d' t 1 dunkową Genowefa Och-
ni•ław, Łó z, S rzeczy- mańska, Łódź, Kiliń"1<:ie-

LOKALI!: ka l. (594S-G) go 15--6 (5834-G) 

ZAMIENIĘ 2 polrnje, ku ZGUBIONO kartę mel- ZGUBIONO k t 1 
chnla, wygody na 3, cen- dunkową - H-IV-16355 dunkową na n:~;isk~e_:: 
trum. Biuro O~ł-0szeń, ul, Zofia Ogrodnik, Łęczycka Szulc Henryk Aleksan-
Plotrkowska 104a „Sło- nr _!0· <5_9_47~.S'l drów Łódz:ki, Łęeozyolta 20. 
neczne". 6776-,5') SKRADZIONO 1.5. S2 r. ZGUBIONO kartę mel-
2 ODDZIELNE pol<ój z tymc.zasowy dowód t.ożsa- dunkową Nowak Stani.sŁa­
kuchnią wygody zamie- mości, książeczkę wojsk~ wa, Łódź, Zgierska 36. 
nlę na 2-3 pokoje razem wą, legit Zw. Zaw., kar -·- .. ·- ·- „ . ··-
Tel. 175-29 Sta.rczewska. tę repatriacyjną -0raz le- ZGUBIONO legit. służbo­
ZAMIENIĘ 1 pakój, ku- >;(it. służbo~ą PUR Dlech- wą wydaną przez Wy­
chnia i pokój oddzielnie. tlarew Wsiewołod Pr?bo- dział Zdrowia na nazwl­
słonecz.ne, centrum na dU> \ szczewlce 64. p-ta Zgierz sko Roman I{owalslti. 

ZGUBIONO karte mel­
dunltową Lewa Helena, 
Kopernika 33-49. (5926-G) 
ZGUBIONO karte mel­
dunkową nr H-XHI-31752 
na nazwisko Zofia Do-
padlllt, Marynarska fi3. 
m. 2, (5923-G) 

ZGUBIONO kartę mel­
dunkową na nazwisko 
Madalh'iska Katarzvna. 
Miechowska 3. (5771-G) 
ZGUBJONO kartę mel­
dunl<owa Janina Sobczak. 
zam. ul. Limanowskiego 
nr 23. (5772-G) 
ZGUBIONO kartę mel­
dunitowa Zenobia Front-
czak. Zduńska Wola. 
Osmolin 145. (5795-Gl 
ZGUBIONO l<artę mel­
dunkową Kazimiera Ja-
1!.ie>ło, zam. Łódź, Tkacka 
nr 6. (5796-G) 

LEKAKZE 

źy po•kój, kuchnia, wygo ZGUBIONO kartę mel ZGUBIONO ka.rti:--n\eJ­
dy lub 2 pokoje, kuchnia. dunkową na nazwisko ze dunkową. Nazwisko Ce­

Dr TEMPSICI specjalista Ofe1 tv Biuro Ogł.oszeń non Ku.Jawskl , zam. w cylla wa.chnik, Gdańska 
skórne. wen<!ryczne, wło· Piotrkowska 104a pad „Ra •,odz1. ul. V-iliń~kieito 100 nr 83 !5~41-G) 

sów. moczopłciowe, godz zem". (5760-G) 7.GUBIONO kartę mel ZGUBIONO kartę mel­
Dr KOWALSKI skórno- 3,30~, Piotrkowska 114 2 STUDENTKI poozukują dunkową na nazwisko dunkową nr 38565 na na­
weneryczne 4-7, Piotr• oomlesz,ezenla sublokator Leokadia Owcza.rek. zam Z\_Visko__.Krys.tyna Kubiak. 
kowska 175 (6997-G) Dr HEYKO-Porębskl sp.e Śkiego w śródmiMciu . O- Łódź. ul. żernmskie!!o 15 ZGUBIONO kartę mel­

'!KRADZIONO kartę mel 
dunkową Nazwisko Tere 
~a i"~czyńska, Pio'1:rko\v­
ska 275. _ (5797-G) 
ZGUHJONO kartę mel­
dunkowa Henryk Kuchar 
ski,_'.?lot•, 9. (5798-G) 
7,GUBIONO karte mel­
d«mlrnwą Piotr Stachur­
'='1(i l' ,prr i o·,,nf,..1.(::1 7 

Dr PIWECKI wewnętrz- cialista chorób skórno- ferty Biuro Ogłoszeń. ul 
ne. płuca, serce przyjmu- wener:vcznych Cdzie~n ul Piotrkowska 104a pod ZGUBIONO k;irty mel- dunkową Marla Okraska. 

ZGUBIONO kartę mel­
dunkową 368~. Nazwisko 
Czesław Dąbrowski. Kar­
pia _4~1. (5747-G) 

ZGUBIONO kartę mel­
dunl ;ową nr J. XVI-4367-51 
nazwisko Siuda Mieczy­
sław, Zgier:z. (5508-G) 

ZGUBIONO wejściówkę 
fabryczną. Nazwl•sko Leo­
kadia Lecka, Aleksandrow 
ska_~4-8. (68_'.i4-G) 

ZGUBIONO k;irtę mel­
dunkowa na nazwisko -
Adam SŻymczak, Odola­
nowska 14. (5828-G) 

ZGUBIONO ka.rtę mel­
dunkową Jan Szymanialt, 
Wysoka 26. (5826-Gl 
ZGUBIONO 2 karty mel­
dunkowe Irena Karbow· 
ska nr 54326, Karbowska 
Konstanc.1a nr 4nG44. 
ZGUBIONO kartę mel­
dunkową Stanisław Ję­
drzelczyk. (5827-G) 

a 15 maja 1952 roku zmarła 

.S. t P. 
Dr JADWIGA WOLSKA 

adiunkt Uniwersytetu Łódzkiego 
Odszedł od nas zasłużony pracownik 

naukowy, zacny kolega i szczery przy­
jaciel młodzieży, Pogrzeb odbędzie się 
w sobotę 17 maja br. o godzinie 16 
z kaplicy na Starym cmentarzu kato.!ic. 
kim przy ul. Ogrodowej. 

13R6 

Dziekan, Profesorowie, 
Asystenci, Młodzież Wydziału 
Biologii I Nauk o Ziemi 
Uniwersytetu Łódzkiego. 

SPROSTOWANrn-
Dnia 14 maja br. w ogłoszeniu Spółdz. Pra­
cy „Przyjaźń" wkradła się omyłka, za­
miast .,punkty usługowe przy ul. Wólcza1L 
skiej 25" winno m. In. brunieć „ul. WÓL-
CZAŃSKA 225" 1~ 

je 3-7, Piotrkowska 35. Rrr.t>:7nA 6 15440-Gl .. Studentki". c5924_a) dunkowe Baum Haskel Łódź. Lipowa 44--'!8 'IK!tAllZJONO leitit Zw 

Dr lł.EICHEll •PecJ8HSta Or SIENKO spec1a11ste - iiiiiiii Baum Róża, K!imlenna ,_ l ZGUBIONO kart~II ~~i5 Zaw. w Łodzi Ja<1wi11:a ::llllllllllllllllllllllllllłllllllllllllllllłllllłllllllllłlllllllllllllllllllłlllllllll'I 
weneryczne. Sltóme Dł<"IO ""'"''" ZGUBIONO k.artę mel dunkową nr H- - Gahrych . f!iBOO-G) = WYDAJE Instytut Prasy „CZYTELNIK" 
we tzaburzental Ptotr- ~~~~~~l~gw;n~37cz~~55~ TR.F,SUJEMY dob~~, ta- 'lllnkową nazw. Krystyn Lieon. kHapllnrya. kLalli9ana Ja- '>KRADZIONO legit. zW. § 
kowska lł czwarta-'1'l1t>O- ·~ Wrzes~cz Piotrkńw 'T'ryb 5 acze ' a 5 · zaw, !tarte meldHnltową. :Redakcja I Admlntstrarja, Łódź ut Piotrkowska 98, 
ma. (6590-~) Dr .JADWIGA ANFOllO nlo psy obronne - „Do- Bełzacka 120. (5803-G ZGUBIONO kar-tęmel· !"netrvkP nrodr.PniA na na ;:tel Centrala 283-00 Red Nacz 125-64. i:odz przyj, 

Oż CKI 1 IVICZ •kórne. wenery<:t. lina Księżyca" - Pysko- dunkową nr J.IV-24713 r.wl•'"' K"k"S7ir" na„11ta. !$12-13 Sekretarz odpow 204-75. godz przyj !O-U, 
Dr R Y spe"Ja 

1
• ~e. ko· bt-~e 3-? Prń~hnl· wice Slasl(ie. 14~4-P!1) .,.GUlUONO kartę mel- Nar.wis:\to Józef Kraw· -

&ta akuszeria. choroby ~ · A i;;KRAnZTONO ksla?eczkP :dział gospodarczy 141-10. dział spo.rtowy 208-95, dział 
kobiece n1epłodnośc - ka 8 (596~-G) „PARYŻANKA" artyst:'!'' -innkową nr 48106 n~a C7.yk 15937-Gl wojskowa. ka•'te melc1un- ~ miejski llł-32. dział listów 143·80 
Piotrkowska 33 przv1mu- Or BIBERGAL specJal!· czna cerownia naprawia Rzepniewska. 15R04- •l ZGUBIONO kartę mel- l<nw~. le<rlt , !ramwajow~ :Redakcja rękopisów nie zwraca za treśc I terminy ,„ 1-ł !54

7
2-GJ st.a skórne. wenerv.-zne '!arderobę bez ~ladu Ul ?;GUBIONO kartę mel- rlurtkową H-VII-33709 na Li~ Marian . .Tesintro'"~ ?1 § ogłoszeń nie bierze odpowiedzialności. 

Dr KUOllEWICZ spec1a11 4-A Piotrltnw•lo l:i4 Wieckowskiego 6, m 5. dunkową H-17-4423 Stan! nazwisko Aurelia Krysiń- 7 1'HT?HONO kartP. mel- ;: 
gta wener:vczne. skórnł' Ur LASZF.WSKI ~norot:>• front I piętro._ (6185-G) slow Krajewski. (5805-G ska, Roosevelta 2. rtnnk<>wa nr 90, 6 AT'ka- ;:Dział ogłoszeń . Piotrkowska t04a. tel 111-50 1 114·75, 

9 •o 1• ·I? Plotrkow· dl•••z ll'allnows"l. Kon- --- czynny 8-1~ w snbotv 8-14 

:,a 
1:0:~ §pe~::~;~~ ~!~~~~w;:t~~~v~~;~~~~l fl3:a 3 dn1' c1'ągn· '1en'1e loterii pieniężnej I ~~1;f;:i~~o ka:t:~?ó~~~ ~:Jfr~~:i~~at:i a;;~~lęr:~~?u.~:1~· ~'::;!:i!~e~ ir~·~i 

h Ób kó eh wenery - I N •• k •'I I ~t.tnko'"' na naz\·.d~ko nv :1 Agenr..I~ Poczt.owe oru łl<tonoszP mlPjscy I wlej• 
c or s rny ' ' CKA 9pec11111st• 1'e zapomn11 up•c OSU. n Ne ~ n I p I kl t l d lS kat cznych, zaburzenia pieto- Or BALI · i ~7.ard Maciejewsld, Wil- ;:scy 11a teTP.D•t ca •,t o • w ermin e o • 
we, Nowotki 7 front,, >kórne. weneryczne s- 7 cza 15, <'" (5755_0 ) :; dego m-ra na okre• nast.epnv. 
10-11, 16-18, „ '(665a-9l i>1enklew1cz11 53 tel. 
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•
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D zlś w Pradze 
cr-iterium 

Dziś w Pradze Czeskiej ' 
na dystansie 100 ktn, w 
zamkniętym obwodiiie Alei /I 

Pal'ku Stromovka, odbę­

dzie się criterium, w któ- l 
rym udział wezmą wszyscy 
kołane, uczestniczący w 
ostatnim Wyścigu Pokoju. 

Do startu dopuszczeni 
będą również et za.wodnicy, I 
którzy z różnych powo­
dów wycofali się na trasie 
z Warszawy do Pragi. 

Wyścig 0dbędzle się z 
kilkoma punktowanymi ti­
nis-iami. 

Sprawozdanie z tego wy­
ścigu nadamy jutro w 
opracowaniu naszego spe­
cjalnego wysłannika red. J. 
Niecieckiego. 

CZJ/ ll'IESZ? 

Za mało rękawic bokserski eh 
na pięściach młodzieży 

Półtinały 'indywidualnych nie tnleli stosunkowo trud-
mistrzostw Polski w boksie nego zadania ze swymi 
mamy już poza sobą. Roze- przeciwnikami i walki wy­
grane zostały one w czterech grywali dość łatwo, a w re­
miastach: w Opolu, Lublinie; zultacie uzyskali prawo star­
Bydgoszczy i Szczecinie. towania w finałach mis­

W poszczególnych tych mias trzostw Polski. 
tach startowali mistrzowie wo Reprezentanci województwa 
jewództw i miast wydzielo- Łódzkiego wyjechali do Byd­
nych, ponad to władze pięś- goszczy, zaś mistrzowie mias­
ciarskie przydzielily do posz- ta Łodzi startowali w Opolu, 
czególnych punktów zawodni. Z niecierpliwością oczekiwali!< 
ków kadry narodowej. my na pierwsze wyniki z tur 

Na pierwszy rzut oka uzy- nieju, zwłaszcza z tych dwu 
skane wyniki wskazują, że ka miast, lecz niestety pierwsze 
drowiczów wytypowano pra- meldunki z eliminacji wska­
wie bezbłędnie, gdyż jedynie zywały, że łodzianie nie ode­
Justka w wadze muszej nie grają w turnieju poważniej-

! 
zakwalifikował się do finałów , szej roli. Tak się też stało w 
przegrywając w Bydgoszczy decydujących spotkaniach. 
nieoczekiwanie z Zawadz- Ani w Opolu, ani w Byd-

wodzeń 
wnioski? 

należy wyciągnąć 

Już od dłuższego czasu ob­
serwujemy, że na terenie Ło­
dzi i woj. łódzkiego poziom 
boksu nie tylko się nie podno Przyoominamy, że konkurs rów z trzet:h znanych filmów 
si, ale wręcz niepokojąco się nasz będzie miał 4 zadania, polskich. Zadanie biorących u. 
obniża. W te.i chwili jest w które podajemy codziennie. dział w konkursie polega na 
Łodzi zaledwie trzech lub czte Przypominamy też, że nale- odgadnięciu tytułów tych fil• 
re:ch pięściarzy któryC'h bez ży pilnie zbierać wszystkie ku mów. .f 
obawy można wstawić do re- pony. Oto lista nagród: 
prezentacji okręgu. Są to: I NAGRODA: Teczka skó- !"9"-------·-----. 
Anielak, Szaliński, Scigała. rzana 
Nagajski, boć przecież wete- . Il NAGRODA: Wełnla.ny ko 
ran Jaskóła nie może wcho- st1um kąpJetowy (męski tub 

dzić w rachubę, jako nowy damski) 
talent pięściarski. Ili NAGRODA: Piłka ręcma 

Trzeba koniecznie organizo- Ido siatkówki) 
wać zbiorowe szkolenie, obozy Oraz 12 cennych nagród 
treningowe pod kierunkiem fa kslą.ikowv!''1. 
chowych trenerów, szkolić mło Zadanie nr. 3 

1 

2 

3 

Kupon nr 
ROZWIĄZANIE 

• . • . • . ł 
I . ' . i I 

. • . . i ł . 

3 
ł ' • 
' • • 
I ł • kim. Pozostali kadrowicze goszczy żaden pięściarz Łodzi 

-------------- i województwa łódzkiego nie 
dzież w SKS i Ludowych Ze- Powyżej zamieszczamy 3 fo-
społach Sportowych, gdyż w tosy, na których czytelnicy I i • . 

rnkwalifikował się do finałów 
mistrzostw Polski l bodaj po 
raz pierwszy w historii · pięś­
ciarstwa polskiego walka o ty 
tnły mistrzów Polski w boksie 
rozegrana zostanie bez udziału 

przeciwnym razie boks łódz- niewątpliwie poznają bohate- ·--------·-----­
ki nie ruszy z martwego punk 
tu. 

Zb. Skb. 

Oprac. Jaroslm,va Niecieckzet{o (29) ,iie~r.iarzy łódzkich. 
Nie można mieć pretensji, 

że w Bydgoszczy Langiewicz 
przegrał w wadze półciężkiej 

z reprezentantem Polski Grze 

Piłkarze polscy 
odlecieli do Sofii 

Z ZEWNĄTRZ 
Jak to wygląda na rysunl.::u 
wydawałoby się, że lekkomyśl-

przep1sow. Są oni jednak w 
porządku, _ponieważ tabliczka 
w przedziale informuje: „Dla 
palących" (czego nie widać na 
rysunku). 

O mały włos nie zrezygno­
'\Vałam wówczas z kariery 
sportowej. 

Czy do pomyślenia byłby 
dziś w Polsce Ludowej taki 
całkowity brak zainteresowa­
nia S•ię zawodniczką'? Oczywiś 
c:ie--nie. A wtedy„. Możecie 
wyobraz.ić sobie młodzi przyja 
ciele, jaki smutny był wów­
czas los przeciętnego sportow 
ca jeżeli mistrzyni olimpijska 
zn~Jdowała sie w takim poża 
lowania godnym położeniu . 

W lutym 1932 roku zorgani 
towane zostały w Przemyślu 
mistrzostwa Polski w hali. Po 
stanowiłam startować w sko­
ku wzwyż. Ku swojej wielkiej 
radości zdobyłam nie tylko 
mistrzostwo, ale wYnikiem 
151,5 cm ustanowiłam rekord 
Polski. Rekord ten przetrwał 
ao dnia dzisiejszego„ 

Plawczyk, który nie szczę­
dził wskazówek młodszym ko 
legom. Mnie powiedział: 

- Jadwigo, pamiętaj, że 
przy skoku wzwyż trzeba -
tak jak kot - przysiąść nisko 

potem mocno odbić sii:. 
Rada przydała się bardzo. 
Plawczykowi postav:iuno 

wówczas jako warunek wy­
jazdu na olimpiadę, że musi 
skoczyć 196 cm. Jurek przy­
czaił si~ „jak kot" i rrzesko­
czył wyznaczone minimum 

W domu rodzice nie mieli 
ze mnie żadnej pociechy. Lek 
koatletyka przesłaniała mi 
wszystko. 

lakiem. a w ciężkiej Ziemnic- WARSZAWA, tu. w piątek ra 
ki z Nandzikiem. ·W Opolu by- no odleciała umal<:>tem do Sofii 

ł0 stosunkowo gorzej, gdyż d":iga reprezentacja piłkarska Po.I 
oorażkJ ponieśli tak znani pięś ski. Drużyna polska w niedzielę. 

ciarze jak Anielak, Szaliński 18 bm. rozegra w sbo.Jicy F.lulgarił 

Nagajski czy Jaskóła. Zwłasz- mnędzypaństwowe &potkanie Pol­

cza przegrana ,Jaskóły jest ska B - Bułgaria B. 

wielką niespodzianką. Drutyni polska wyst11pl w Sofii 

Po ostatnim sukcesie tego w następującym składzie: Szczu­
riieściarza nad reprezentantem rzyńskt (rez. Szymkow\a.k), Bar­
Polski .TądrzykiPm, przyszła tyla, Kaszuba, Ba.nisz (re.z. Sob­

niespodziewan;i porażka z ma- kowiak). Wieczorek, Bieniek (rez. 
ło zntinym Węgrzyniakiem z Mamoń), Sąsiadek, Jankowski, 

Gd;ińska. Breiter, :Rajtar, Olejni·\< (rez. Pat­

.Jakie z powyższych niepo- k-<>to), 

Nie zważając na zimno, roz 

ro~~i:ia~taćd'r~~~=~i~a n~t~i!~: Węgier sędz1uje - mecz piłktrski-
tam razem poczułam w sobie 
nieodpartą chęć rzucenia dys­
kiem. 
Przypomniałam soble, w 

Polska - Buł.garia 
którym miejscu znajduje się Mec?J z Bułgarią wywołał, rzecz zro­
koło ·do rzutu dyskiem. Zna- zumiała, tak duże zainteresowanie, że 

P.K.P. 
o O o ooo oo 

ni pasażerowie zapłacą man­
dat karny za nieprzestrzeganie 

Notatnik sportowca 

Ob. Józet Sikorski - nie• 
palący - będąc niedawno w 
podróży zaufał takiemu na­
pisowi umieszczonemu z ze­
wnątrz i o mało co nie udusił 
się, ponieważ wewnątrz oka­
zało się, że przedział jest dla 
palących. 

„PKP (proszę kolei popra­
wić się) - takim skrótem za­
kończył swój list ob. S. 

• • • 
KSIĘGARNIE ŁODZKIE 

między innymi również i Klub 
Międzynarodowej Prasy i 
Książki; nie mogą ekspediować 
książek. ponieważ wyczerpały 
posiadane zapasy papierowego 
sznurka. CHPP mimo obietn;o 
nie rozprowadziła sznurka do 
sklepów~ 

1'. 
• • * 

W Przemyślu po raz pierw­
IZY w życiu zetknęłam się z 
Gieruttą. Ten świetny lekko­
atleta, przyszły mistrz Europy 
w dziesięcioboju, wyróżniał 
się spośród wszystkich zawod 
ników swoim wielkim wzros­
tem. Miał kapitalnie długie 
nogi i cienką szyję. Na czar­
nym jego dresie wyszy~ sobie 
w Przemyślu tajemnicze dla 
mnie litery W AJ. Zrazu n ie 
domvślilam się, oo te litery 
mają oznaczać. Ale koleżanki 
i koledzy. jak to zwykle by­
wa. prędzej doszli prawdy. 
Były to przecież pierwsze li­
tery mego nazwiska. Zaczeły 
sie żarty i docinki. 

lazłam w s:i:at.ni starą miotle i organizatorzy zmuszeni już zostali do 
oczyściłem kolo ze śniegu. zamknięcia kas, w których sprzedawa- ,_n-n..,.._ 
Nigdy chyba w życiu nie mia no bilety na tę imprezę. ~:rlil~'l'~:J'.\ w sali zw. Zaw. Praco'.V-

lam tak wspaniałego podkła- Drużyna polska jest Już w Warsza- (L nikó'W Samorządowych przy ZMI-ENIAMY LOKAL 
tłumaczy od roku Zarząd Spół 
dzielni Pracy Inwalidów, pra• 
cownikom uskarżającym się 
na ciasnotę i antyhigieniczne 
warunki pracy w w:;irsztacie 
przy ul. Gdańskiej 101. 

du w kole, iak tym razem. Zie wie. Skład Jednak nie zostal jeszcze · ul. Wólczańskiej 5, odbędzie 
mia była twarda, ściągnięta ustalony. Reprezentacyjna jedenastka się dziś uroczyste wręczenie 
Przysiadłam po swojemu, zostanie przypuszczalnie wyłoniona nagród zwycięzcom masowych 

pochylając tułów ku przodo- dziś wieczorem spośród 16 piłltarzy, wyścigów kolarskich zorgani-
wi i jak śruba okręcałam. się którzy powrócili z ZSRR. Do- Bułg11,r\ą a i;tolską ~a.kończyło zowanych w Łodzi ' z okaz.ii 
szybkimi obrotami, pokonu- datkowo powołany został do się zwycięstwem Polski 1:0. Wyścigu Pokoju oraz zwy­
jąc opór powietrza. Czułam Warszawy napastnik śląskie- Dowiadujemy się, że łódzki cięzcom sztafetowego biegu u­
pewność swych ruchów. Dysk go ośrodka przedolimpijskiego „Orbis" organizu.ie pociąg po- licznego „Głosu Robotniczego". 
wyleciał jak z procy i spadł - Trampisz. pularny na tę Imprezę. Po- Po rozdaniu nagród przewidu­

~a!eko, n~knąc w glę~~k~O: Mec,; s~dziować będzie Doro- nadto p~wną częścią ~iletów je się bogaty program artys­
smegu. Nie mogłam pozmeJ gi (Węgry). W11.rto przypom- d:vqponule Z .• S. Wlokn~arz. tyczny: 
go odszukać. !nieć że rozegra r b Bilety te mozna nabywac w Początek o godz. 17.30. Na 

Ponieważ zmiana lokalu 
trwa zbyt długo, może Zarząd 
pomyśli o zainstalowaniu wen 
tylatora, który będzie odświe­
żał powietrze w ciasnym war. 
•,ztacie, oraz o wyremontowa­
niu lokalu. Skokom moim przygląda/ 

sie rekordzista Polski Jurek 
(c. <!.tł.) spotkanie w Sofi~e :Omię~~; Zrzes7Jenl11 Włókniarza przy I zakończenie uroczystości od-

ul. Sienkiewicza 13. będzie się wieczór taneczny. s„ J. 

Nazajutrz wstał jasny słoneczny ranek. 
Janek Stablewsk1 z zazdrością spogląda raz po raz na żóltą 

koszulkę lidera wyścigu po pierwszym etapie - Belga Ve!'­
s<'huren:i. Ten żółty swetr jest jego marzeniem, które m11~i 
urzeczywistnić. Drużyna belgijska - przodownik wyścigu 

- ubrana jest w niebieskie swetry i czapeczki z gołębiem 
pokoju. Ich też oblegają jak stada much dziesiątki foto~e­

porterów, słychać raz po raz suchy trzask aparatów foto­
graficznych i filmowych. 

Kolarze różnych krajów wymieniają między sobą pamiąt­
kowe drobiazgi i upominki. 

W odróżnieniu od pozostałych przyjezdnych z zagrani­
cy kolarzy, jedyny przedstawiciel ludowej Albanii, student 
warszawskiego uniwersytetu - Angheli, czuł się w naszej 
stolicy jak u siebie w domu. Sympatyczny, o okrągłej twa­
rzy Albańczyk najchętniej przebywał w pobliżu zespołów 

Polski i Polonii Francuskiej. 
'w pewnym momencie .ranek Stablewski, który wszyst­

kich pilnie obserwował, zauważył głęboki smutek malują­
cy Eię na twarzy Albańczyka. 
Pomiędzy dwom\! nieznającymi się dotychczas kolarzami 

wywiązała się długa przyjacielska rozmowa. Mówili po pol­
sku, tylko od czasu do czasu Albańczyk wtrącał l)ojedyr1-
c1.e zdania łamaną nieco francusczyzną. Angheli zaczął wy­
jaśniać przyczyny swego smutku. 

- Tak strasznie trudno było mi doczekać momentu !tar­
tu V Wyścigu Pokoju. Byłem świadkiem radosnych przyg0-
towa11 do przyjęcia zagranicznych kolarzy. Gdy jednak or­
banizatorzy kończyli już swe prace, nadeszła wiadomość, ie 
moi koledzy z Albanii niestety nie pn:yjadą. 

Faszy$towski rząd titowskiej Jugosławii odmówił im wiz 
l'.•rzej azdowych. 

Tu wtr<1cił się Janek Stablewski. 
- Słyszałem jednak, że w poprzednich latach Albańczy­

cy mimo to startowali w Wyścigu Pokoju. 
- 'I'ak było istotnie, ale trzeba pamietać, ie kolarze Al-
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• 2.100 km na szosie 
banii wracając rok temu do Tirany, czekali w stolicy Buł­
garii Sofii około 2 miesiące na wizy przejazdowe, nim osta­
h·cznie dotarli do swego kraju. Widocznie więc tym raz~m 
trudności były nie do pokonania. Widząc zainteresowanie · 
w oczach Janka, Angheli ciągnął dalej: 

- Będąc małym chłopcem z pasją jeździłem na rowerze, 
naprzód 3-kołowym, a potem na malutkim 2-kołowym. Na­
stępnie startowałem w wyścigach dla turystów. Nie rozsta­
wałem się z rowerem prawie nigdy. 
Zupełnie nie przejmowałem się tym. że już na I etapie 

dookoła Warszawy jechałem w Wyścigu na szarym koi\cu. 
Zgromadzone na szosach podwarszawskich tłumy witały 
zarówno s·erdecznie tych zawodników. którzy je.:hali w czo­
łówce, jak i mnie zamykającego wyścig. 

W tym momencie do Anghe1i'ego. i Stablewrkiego pode­
s1ło dwu uczni11ków warszawskich ze specjalnymi karneta­
mi, przeznaczonymi na autografy. Malcy trzymali dla wygo­
dy kolarzy i dla przyśpieszenia sprawy, wieczne pióra. Na 
k<>rke dwa podpisy, Angheli stawia datę 1. V. 1952 r. Dwaj 
łowcy autografów pędzą dalej, ambicją ich jest bowiem 
zebrać najwększą ilość podpisów. a szczytem marzeń -
autografy wszystkich 94 kolarzy uczestniczących w Wyścigu. 
Czy im to się uda. nie wiadomo. 

'Wrzawa i różnojęzyczne nawoływania kolarzy, trenerów 
i mechaników napełniają hol hotelowy niesamowitym zgieł-
~~ ' . 

Dano hasło do przygotowania wyjazdu na start. 
Janek Stablewski i Angheli udają się do swych pokoi, 

'by rzucić ostatnie spojrzenie na .iwrawdzone jui; orzez me­
chaników „maszyny.", 

Albańczyk ma na sobie wiśniowy swetr. Ładuje do głę­

bokich kies·zeni prowiant na drogę, bidony napełnia lemo­
niadą i kawą. 

Szybko pustoszeją pokoje hotelowe. W dużym „Bristola" 
zaległa względna cisza. 

Wreszcie ruszają ze startu honorowego tuż sprzed hotelu. 
Na szosie wolskiej nastąpił właściwy start. 

Szybko mijają kilometry zmniejszające odległość z War· 
szawy do Łodzi. Angheli niestety nie rozmawia ani przez 
chwilę ze Stablewskim. Janek bowiem pędzi w grupie czo­
lnwej. zaś Albańczyk zamyka trzecią grupkę kolarzy, ja­
dącą o kilometr za czołówką. Mijają rozentuzjazmowane 
Błonie. Wzrok samotnego Albańczyka zatrzymuje się na 
moment na fragmencie bramy triumfalnej w Sochaczewie. 
Kręci pedałami równo, miarowo, lecz nie tak szybko jak 

pozostali zawodnicy. 
Mimo, że czołówka dojeżdża już do przedmieść Łodzi, 

wzdłuż autostrady kolo Domaniewic, Głowna i Strykowa 
tłumy stoją dalej, czekając na ostatnich zawodników. 

Gdy mija ich Angheli, zrywają się oklaski. Polacy dopin· 
gują Albańczyka: szybciej! P.rędzej! 

Na ulicach ł,odzi jedna masa głów ludzkich. Angheli je;t 
trochę zmęczony, nieugięcie jednak prze do przodu w kie­
runku stadionu Włókniarza. 

Gdy minął białą linię mety. pierwsza jego myśl była: Kto 
wygrał etap l który był J,1ek Stablewski? 

Wszyscy wołają: Svoboda był pierwszy, zaś w czołówce 

przybyl Stablewski zajmując 10-te miejsce. Liderem jest 
radal Verschuren. 

Po drugim etapie Polak z Francji był U-ty, z czasem 
6 27,28. AlbańC'zyk Angheli figuruje na liście jako ostatni. 

Nie zraża się tym, jutro poierlzie dalej z Łodzi do Cho­
rzoyva. A etap jest najdłuższy w całym Wyśc!gu, czekają nas 
r..a nim niespodzianki i duże zmiany. 

·,tD. e. 1'.). _ 


